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Wybory francuskie
... 3-go maja, kiedy w glosowa­
niu ściślejszem należało wybrać 
między prawicą i lewicą, przy­
tłaczająca większość społeczeń­
stwa francuskiego opowiedziała 
się za lewicą, k tóra zdobyła 380 
mandatów na 618. Reakcja jest 
tak oszołomiona tym wynikiem, 
że wypisuje kompromitujące bre 
dnie. „Pociesza się" ona, że 
Front Ludowy nie wytrzyma pró 
by życia i zanim jeszcze powstał 
Rząd już przepowiad- mu nieśna 
ski wewnętrzne. Co więcej: zda­
niem pism i agencyj reakcyjnych 
— tu w Polsce! — Front Ludo­
wy wcale nie zwyciężył, lecz 
zwyciężyli tylko komuniści. Jes t 
to wierutne głupstwo. Komuniś­
ci są — co do liczby głosów i 
mandatów —  na trzeciem miej­
scu, po socjalistach i radykałach. 
Reakcja wskazuje na to, że socja 
liści w pierwszem głosowaniu o- 
trzymali mniej głosów, niż w  r. 
1932. To prawda, choć różnica 
jest nieznaczna, ale reakcja prze 
milczą, że po r. 1932 nastąpił roz 
łam i od partji odeszli t. zw. neo- 
sóćjaliści, k tórzy liczyli we frak­
cji poselskiej ok. 30 posłów. Ale 
istotna siła socjalistów ujawniła 
się w drugi em głosowaniu, w  któ 
rem zwolennicy Frontu Ludowe 
go głosowali na tego kandydata 
Frontu, k tóry otrzymał w pierw 
szem głosowaniu największą i* 
lość głosów. I socjaliści zdobyli 
największą ilość mandatów, zwy 
ciężyli w największej ilości okrę 
gów, okazali się największą w 
kraju partją!

Społeczeństwo francuskie zda 
ł.o świetnie egzamin dojrzałości 
politycznej. Nie dało się zastra­
szyć komunizmem, który zresz­
tą stroi się we Francji w  pióra 
Patriotyczne, ani „okropnościa­
mi hiszpańskiemi. Zwolennicy 
Frontu Ludowego głosowali 3-go 
®aja solidarnie, na kandydatów, 
zaleconych przez F ront na pod­
stawie umowy, zaw artej przez 
lego członków. W ykazali, jak na 
stosunki francuskie, podziwu go 
dną dyscyplinę. Co więcej: w y­
powiadając się za Frontem Lu­
dowym, jako całością, wyborcy 
Przecież wymierzyli sprawiedli­
wość radykałom, k tó iry  jedyni 
spośród członków Frontu straci- 
k głosy i m andaty: jestto  obra- 
CLUl?e. za cztery lata  rządów 
chwiejnych, bezprogramowych, 
rozwodnionych w brudnej cieczy 
»tavalizmu“. Mimo rozczarowa­
n a  do polityki radykałów spo­
łeczeństwo francuskie nie po­
szło na lep faszyzmu, iecz p rz e ­
sunęło się na lewo od radyka- 

t  ’ ckdarzylo zaufaniem partje
robotnicze.

Jeśli przypomnimy sobie dwa 
ostatnie burzliwe lata  we Fran- 
opi Jata, wypełnione ostrą wal- 
ą demokracji z faszyzmem, to 

zdumiewa, w  jakim spokoju mi- 
aął okres wyborczy i same, dwu- 

j  wybory, w których wziął 
dział większy odsetek  w ybor­
ów, niż w  poprzednich w ybo­

jach. A kt wyborczy miał w  so-
re coś uroczystego i odświętne'

go. Była to może najgodniejsza 
odpowiedź Francji demokratycz; 
nej, Francji rewolucyjnej, tym 
wszystkim reakcyjnym prądom 
współczesnym; które pogrzebały 
już i wciąż grzebią demokrację, 
wolność, prawa obywatelskie. 
Porównajmy „wybory" hitlero­
wskie z 29-go marca, kiedy lud­
ność niby bydło zapędzano do 
urn i zmuszano do glosowania na 
Hitlera, z dumnym aktem  samo­
stanowienia o sobie społeczeń­
stw a francuskiego, a uzmysłowi 
my sobie całą przepaść, dzielącą 
nowoczesną kulturę od nowocze 
snego barbarzyństw a.

Nic dziwnego, że w obliczu

m ajestatu wyborów francuskich 
reakq'a francuska narazie przy­
cichła. Musi ona ukorzyć się 
przed wolą wyborców. I ukorzy­
ła się. Nie znaczy to, oczywiście, 
że pozwoli spokojnie pracować 
Rządowi lewicowemu. Przeciw­
nie, zwalczać go będzie środka­
mi pozaparlamentarnemi, które 
mogą doprowadzić do wojny do 
mowej. A le wola mas, wyrażona 
3-go maja, będzie tą  potężną si­
łą moralną, k tóra bez względu 
na rozwój wydarzeń, nadawać 
będzie ton życiu publicznemu 
Francji w  latach najbliższych.

I siła ta  zwycięży.
(jmb.)

P. Sto Kat usiaif i? M a
prezesa Banku Polskiego

Pan Prezydent Rzeczypospolitej, przychylając się do prośby pana 
prezesa Banku Polskiego, ministra Adama Koca, zwolnił go w dniu 
8 maja ze stanowiska prezesa Rady Banku, a wobec niedyspozycji 
wiceprezesa Banku p. ministra Jana Piłsudskiego powierzy, tymcza­
sowo p. ministrowi Kocowi f dnienie obowiązków prezesa rady Ban­
ku Polskiego do czasu mianowania następcy. (PAT).

*..*
Ag. PRESS komunikuje:
Wiadomość o dymisji prezesa^Banku Polskiego, płk. Adama Koca, 

rozeszła się w piątek w pierwszych godzinach popołudniowych i wy­
wołała zrozumiałe wrażenie w kołach finansowo - gospodarczych 
i politycznych.

Pogłoski o zamiarze ustąpienia płk. Koca z prezesury Banku Pol­
skiego obiegały już od pewnego czasu, ściśle mówiąc od chwili po­
wzięcia decyzji wprowadzenia w Polsce zarządzeń dewizowych. Pre­
zes Koc był tym zarządzeniom przeciwny, wypowiadając się za 
utrzymaniem swobodnych form obrotu walutowego.

Różnica zdań w tej mierze zaznaczyła się już przed kilku miesią­
cami, kiedy po raz pierwszy wystąpiono z projektem wprowadzenia 
ograniczeń dewizowych. Sprzeciw prezesa Koca, który w owym cza­
sie był wiceministrem skarbu, spowodował odłożenie decyzji w kwe- 
stji walutowej do ostatnich dni kwietnia r. b.

Kiedy zapadła decyzja wprowadzenia ograniczeń dewizowych, pre­
zes Koc zgłosił prośbę o zwolnienie ze stanowiska prezesa Banku 
Polskiego. Prośba ta została dopiero teraz uwzględniona i ustąpie­
nie płk. Koca podane do wiadomości publicznej.

Niektóre koła próbują w ustąpieniu prezesa Koca dopatrywać się 
również pewnych znamion politycznych. Jak się zdaje, przypuszcze­
nia te nie są oparte na bardziej realnych podstawach.

Koła finansowo -  gospodarcze interesują się głównie kwestją na­
stępcy na stanowisku prezesa Banku Polskiego. Wszystkie głosy 
opowiadają się jednomyślnie za tern, aby prezesura instytucji emisyj­
nej złożona została w wypróbowane i fachowe ręce.

Panuje powszechne przekonanie, iż polityka walutowa, zmierza­
jąca do zapewnienia trwałości złotego, będzie nadal utrzymana. Nie­
wzruszona stałość waluty polskiej jest zasadą linji politycznej 
w dziedzinie finansowej.

Zaostrzenie 
w Palestynie

Naczelny komitet arabski w Pale 
stynie postanowił:

1) kontynuować strajk,
2) nie płacić podatków od dnia 

15 maja i
3) pomimo ostrzeżenia Wysokie 

go Komisarza brytyjskiego, przy­
wódcy arabscy odbędą podróż pro 
pagandową po wszystkich ośrod­
kach kraju.

sytuacji
Uchwała arabskiego komitetu 

strajkowego, dotycząca niepłacenia 
podatków obowiązywać ma, dopó­
ki władze brytyjskie nie zgodzą się 
na wstrzymanie emigracji żydow­
skiej do Palestyny, a strajk trwać 
ma, dopóki nie przyjęte zostaną po 
stulały arabskie, wśród których 
znajduje się żądanie ustanowienia 
Rządu narodowego. (PAT).

N ow y s p is e k
wykryto w armji mandżurskiej

Z Tokio donoszą: Jak podaje a- 
gencja „Kokutsu", władze japoń­
skie wykryły nowy spisek w armji 
mandżurskiej. Do spiskowców na­
leżeli oficerowie narodowości mon 
golskiej. Dokonano licznych are­
sztowań. Celem spiskowców było 
osiągnięcie „niepodległości" Mon- 
goiji Wewnętrznej przez przyłącze 
nie jej do zsowietyzowanej Mon- 
goljł Zewnętrznej. Agencja „Kokuf 
su" podaje również szczegóły po­
przedniego spisku, zakończonego, 
jak wiadomo rozstrzelaniem 4-cb 
dygnitarzy mongolskich, Według 
doniesień agencji, organizatorem 
spisków antyjapońskich jest nieja­
ki Andrepołos, delegat Komintemu. 
Werbował on swych agentów 
wśród Mongołów, mieszkających 
po stronie mandżurskiej w pasie po 
granicznym. Andrepołos miał na­
wet swoich zaufanych ludzi wśród 
przewodników, któremi posługują 
się wojska japońskie, stacjonowane 
w pasie pogranicznym. Ludzie ci 
donosili mu o wszystkich ruchach 
wojsk japońskich. W ten sposób 
władze sowieckie poinformowane 
były zawczasu o wszelkich przesu 
nięciach oddziałów japońskich na 
pograniczu mandżursko - sowiec- 
kietn. Dotyczyło to zwłaszcza od­
działów, stacjonowanych w Haiłar, 
na odcinku, na którym najczęściej 
dochodziło do starć granicznych.

Japoński attache wojskowy w 
Pekinie oświadczył dziennikarzom, 
iż według krążących pogłosek po­
między komunistami prowincji 
Szansi a wojskami nankińskiemi do 
szło do porozumienia, które ma na
celu przygotowanie akcji przeciw-1 Kortezów wezwie ministra spraw

Wyścig zbrojeń
musi się zakończyć wojnę

Podczas dyskusji nad budżetem 1 się budżet obrony państwa Kon- 
marynarki amerykańskiej rtnatr< |gresowi. Panowanie czynników 
Hye oświadczył: wszelki wyścig wojskowych w Japonji dawnoby
zbrojeń musi zakończyć si, 
ną. Dlatego oponuję przeciw bu­
dowie dwuch nowych pancerników. 
Mówi się o wojnie z japonją za 
każdym razem, gdy przedkłada

ZSSR i państwa bałtyckie
Z Kowna donoszą: Prasa litew­

ska podaje, że bawiący obecnie w 
Moskwie na zaproszenie sowiec-

Kto podłożył bombą?
Ubiegłej nocy w domu, miesz­

czącym redakcję dziennika socjal­
no - demokratycznego „Nytid" w 
Gothemburgu (Szwecja) wybuch­
ła bomba ,co spowpdowało pożar, 
który jednak wkrótce ugaszono 
Szkody są nieznaczne i dziennik 
mógł ukazać się normalnie. Spraw, 
ca podłożenia bomby jest narazie 
nieznany. (PAT).

ko wojskom japońskim. Emisariu­
sze komunistyczni przybyli już do 
Hopei i Czaharu w celu nawiąza­
nia kontaktu z żywiołami antyja- 
pońskiemi. W tym samym duchu 
pracuje jakaś tajemnicza organiza­
cja z Kałganu. Japończycy są prze 
konani, iż w 29 armji chińskiej dzia

Sytuacja wewnętrzna Francji

Zwycięstwo „Frontu Ludowe­
go" we Francji wywarło oczywi­
ście wpływ na politykę stronnictw 
brytyjskich. Przywódca opozycji 
Labour Party poseł Attlee udał 
się do Paryża dla odbycia konfe­

rencji z przyszłym premjerem tran 
cuskim Blumem i uzgodnienia z 
nim stanowiska w sprawie sank- 
cyj i akcji zbiorcwej wobec Włoch 
i Niemiec. Pozatem partja konser­
watywna wysłała do Paryża jed­
nego ze swych najwybitniejszych 
postów do Izby Gmin, lorda Witi- 
tertona, dla wysondowania sy­
tuacji.

Azana Prezydentem
Barcia tymczasowym premjerem

Dziś w sobotę po witępnem ze­
braniu, zwołanem dla wyboiu Pre 
zydenta Republiki Hiszpańskiej — 
Martinez Barrio, przewodnicząc?

już zakończyło się, gdyby nie pod­
trzymywały ich Stany Zjednoczone 
przez swój doroczny program zbro 
jeń. (PAT).

kich władz wojskowych szefowie 
sztabów generalnych Litwy, Łotwy 
i Estonji zaprosili przedstawicieli 
armji czerwonej dla zapoznania 
się z organizacją wojska w tych 
państwach. Termin rewizyty nie 
został podobno jeszcze ostatecznie 
ustalony, odwiedziny te mają jed­
nak nastąpić w niedługim czasie. 
Kursują również pogłoski że nie­
zależnie od oficjalnej rewizyty do 
Litwy przybyć ma specjalna sowie 
cka delegacja wojskowa celem 
bliższego zapoznania się z armją 
litewską i zbadania możliwości jej 
reorganizacji i rozbudowy. (PAT)

ła propaganda komunistyczna, żró 
dła cnińskie jednak twierdzą, że roz 
mowy pomiędzy przedstawicielami 
Nankinu a czerwonymi są jedynie 
manewrem, mającym na celu uda­
remnienie presji japońskiej na ro­
kowania, toczące się w Tien -  Tsi-
nie. (PAT).

Prasa francuska twierdzi, te  mo 
żliwe jest, iż przy tworzeniu no­
wego gabinetu po raz pierwszy 
obejmie tekę w Rządzie kobieta. 
W kołach parlamentarnych mówią 
o objęciu ministerjum zdrowia pu­
blicznego przez panią Germenę 
Picard - Hoche.

***
Jak donosi Havas, prawdopo­

dobnie w wyniku narad Rady Na­
czelnej Francuskiej partji socjalisty 
cznej powołana zostanie komisja, 
której zadaniem będzie opracowa­
nie w linjach ogólnych programu, 
jaki socjalizm pragnie zrealizować 
po objęciu władzy. (PAT.)

zagranicznych Barcię i powierzy 
inu funkcje premjera na czas wy­
borów Prezydenta.

W niedzielę nastąpi oficjalny 
wybór Azany, a w poniedziałek, 
po wymianie poglądów między 
Barcią a Azaną, otwaity zostanie 
kryzys gabinetowy.

*#♦
Minister finansów odczytał w 

Kortezach projekt ustawy, podwyż­
szający podatek o wielkiej włas­
ności ziemskiej. Projekt przewi­
duje progresję dochodzącą do 150 
procent obecnego podatku dia wła 
sności powyżej 100 tysięcy pese- 
tów. Wpływy z tego podwyższo­
nego podatku przeznaczone będą 
na sfinansowanie reformy rolnej.*♦

Grupa komunistów w Oviedo 
wtargnęła do jednego z domów, 
gdzić zamierzała zainstalować swe 
biuro. Gdy gubernator cywilny za­
żądał usunięcia się ich, komuniści 
odpowiedzieli, że nie posiadają 
swego lokalu i odmawiają wycofa­
nia się. Wówczas gubernator za­
proponował im lokal w podzie­
miach gmachu gubernatorstwa. 
Wczoraj wieczorem komuniści w 
pochodzie udali się do ofiarowane­
go im lokalu, gdzie zainstalowali 
swe biuro. (PAT).

Do strałosfery
Znany pilot sowiecki Szewczen- 

ko wzniósł się wczoraj na samolo­
cie otwartym do stratosfery, osią­
gając wysokość 11.100 metrów.
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Ostatnie zarządzenia gospodarcze
N a podstawie zarządzeń z dnia 

27 kwietnia r. b. podlega zakazo­
w i bez pozwolenia wywóz z Pol­
ski kapitałów (złota, pieniędzy, 
dewiz .papierów wartościowych), 

l Uniemożliwiony je s t eksport kapi­
tałów  pod postacią wywozu tow a­
rów, albowiem należność za eks­
port w  obcej walucie trzeba przed­
łożyć Bankowi Polskiemu. O gła­
sza  się wojnę „tezauryzacji" — 
ucieczce od pieniądza polskiego 
do złota przez zakaz handlu zło­
tem, w alutam i i dewizami (jeśli 
niema specjalnego upoważnienia 
i pozwolenia).

Giełda pieniężna w  W arszawie 
i B ank Polski m ają wyłączność o- 
g łaszania kursów obcych walut... 
Z łoty polski je s t już „w alutą kon- 
trolow aną“.

N a mocy zarządzeń z dn ia  7-go 
m aja  1936 r. reglam encja (w  for 
mie zakazu wwozu) zostaje roz­
ciągnięta na całość importu do 
Polski. Temsamem przywóz jakie­
goś towaru do Polski w ym aga spe 
cjalnego upoważnienia, a  ponadto, 
na zasadzie kontroli dewiz, spe­
cjalnego przydziału dewiz na za­
p łatę tego przywozu.

W iadomo, na tle jakiejś sytua­
cji wprowadzono w  Polsce kon­
trolę dewiz i, je j konsekwencję — 
zakaz przywozu: pogorszenie b i­
lansu płatniczego (spadek nad­
wyżki wywozu nad przywozem, 
spadek wpływów z em igracji — 
przekazów naszych wychodźców, 
skurczenie i „zamrożenie11 należ­
ności za przewóz itp., wysoki 
koszt obsługi długów), dalej — 
o rg ja  spekulacji, kupowania ru­
bli złotych i złotych dolarów. Te 
czynniki wywołały znaczny od­
pływ złota z Banku Polskiego 
(1.335 milj. zł. złota i dewiz na 
koniec 1928 r. — 380,6 milj. zł. 
z łota i 15,2 milj. zł. dewiz dnia 
30 kwietnia 1936 r.).

Rząd t r a k tu j  -  jak  brzmią je ­
go  wyjaśnienia—kontrolę dewiz i 
reglam entację importu jako na­
rzędzie walki ze spekulacją i po­
wstrzym ania odpływu złota z Ban­
ku Polskiego.

Jedno i drugie może stanowić 
pierwszy k ro : do polityk rozsze­
rzania kredy tj i pofraur-nia pro­
dukcji. Polska w tt :  chw li (choć 
bardzo późno) posiada pancerz 
ochronny przeciw szturmowi spe­
kulantów na  walutę -  i narzędzie 
pokierowania swym obrotem z za­
granicą. Nic jednak nie upoważ- 

... .. i’n’i do twierdzenia jakooy isto 
ln ic  Rząd zam ierzał wkroczyć na 
drogę ekspansji kredytowej ,którą 
stosuje w walce z kryzysem tyle 
państw .

T ak, czy inaczej .jest faktem, że 
te posunięcia zaw ażą na losach 
naszej gospodarki. W  ostatnim, 
kwartalnym sprawozdaniu Instytu­
tu  B adania Konjunktur czytamy: 

„D alsze ksz tałtow anie  s ię  sy tu ­
ac ji Polski zależeć będzie w  w yso­
kim  stopniu  od sposobu w ykonania 
w prow adzonej 27 kw ietn ia  reg la ­
m entac ji dewizow ej, od reakcjS na 
n ią  poszczególnych grup  gospodar­
czych oraz od rozm iarów  działalno 
ści inw estycyjnej państw owej. Wy 
da je  się praw dopodobnie, że w y­
stą p i tendencja do pow iększenia 
zapasów  towaęów, co byłoby pod­
s taw ą  w zrostu produkcji".

Nowy zeszyt „Prasy”
W yszedł z d ruku  kwietniow y -e- 

sz y t „P rasy"  —  m iesięcznika, po ­
święconego spraw om  prasow ym  i wy 
dawniczym , o rganu  Polskiego Związ­
ku  W ydawców Dzienników i  Czaso­
pism .

W  zeszycie ty ra  znajdujem y m . in. 
a rty k u ł p . S tefana  K rzyw oszew skie- 
go, po ruszający  w ażne zagadnienie 
w artośc i i  g ran ic  sensacji dz iennikar­
skiej. P . Franciszek  G łowiński w  a r ­
tyku le  p . t .  „Kom unalne K asy  Osz­
czędności a  p rasa " , om aw ia zagad­
n ienie w zajem nych stosunków  m ię­
dzy  K asam i K om unalnem i a  p rasą .

In teresu jące  inform acje  o  rozw oju 
p ra sy  n a  Zachodzie przynoszą dwa 
a rty k u ły , om aw iające sy tuację  p rasy  
francusk ie j i angielskiej w  r . 1935.

Bieżące życie p rasy  polskiej, oraz 
szereg  zagadnień ogólnogospodar­
czych dotyczących prasy  omawia 
„K ronika  k rajow a" w działach : P a ń ­
stw o a  p rasa . S ta ty s ty k a , W ród w y­
daw nictw , B ib ljografja . Z eszy t uzu­
pe łn ia ją  działy : „U staw y i  rozporzą­
dzenia, dotyczące p ra sy  oraz  „ P rasa  
n a  szerokim  św iecie".

„ P rasę "  w  cenie 1 zł. nabyw ać m o­
żna  w w iększych księgarn iach  i  kio­
skach „R uchu" oraz  w  A dm inistracji 
„P rasy " , W arszaw a, od 1 m a ja  r . b. 
—  Zgoda 8 m . 4.

P re n u m era ta  roczna „P rasy "  w y­
nosi: w  k ra ju  zł. 10.— , zag ran icą  zł. 
12.— ; prenum eratę  w płacać można 
n a  konto rozrachunkow e N r. 751,. 
Warszawa 1. -

Nam się zdaje, że w zrost pro­
dukcji będzie wtedy zdrowy, jeśli 
opierać się będzie na zdrowym  
zbycie (a  nie na ucieczce od pie­
n iądza do towarów). Zwiększony 
zbyt w ym aga wzrostu zdolności 
nabywczej społeczeństwa pracu­

S U K N IE
PŁASZCZE

WARSZAWA, M A R S Z A Ł K O W S K A  152, telefon 619-91 
FiLJA I-SZA: C hm ielna  14, telefon 656-93. m M m m m e a  
HLJAn; W ie rz b o w a  6 , tel. 544-07, w gmachu Hotelu Angielskiego

Jak rządza socjaliści
Z prac Rządu robotniczego Nowej Zelandii

W  Nowej Zelandji, ja k  w iado­
mo, rządy poraź pierwszy spraw u 
je P artja  Pracy. W  przeciągu kil­
ku miesięcy, które upłynęły od  ob­
jęcia rządów , dokonał Rząd robo­
tniczy prac następujących: W pro­
wadził 40-godzinny tydzień pracy 
w e wszystkich zakładach publicz­
nych. Tuziemcy, t. zw. maoris, o - 
trzym ają takie sam e płace ja k  eu­
ropejczycy. Roboty publiczne będą 
oddaw ane bezpośrednio przez 
Rząd, bez pośrednictwa.

Następnie Rząd złożył oświad­
czenie w  spraw ie ustalenia 
pszenicy, mąki i chleba. Rolnicy 
będą mieli zapewnioną odpowied­
nią cenę za  pszenicę, z drugiej zaś 
strony ustalona też będzie cena mą 
ki i chleba, a  płace zatrudnionych 
robotników zostaną podwyższone.

Jednocześnie Rząd zapowiedział 
ustawowe uregulowanie transportu 

przywrócenie pełnej kontroli pań­
stwowej nad  kolejami.

Przy otw arciu parlamentu 26-go 
marca, Rząd wyłuszczył sw ój pro­
gram na  sesję nadchodzącą. Celem 
zwalczania bezrobocia, Rząd przy 
czyni się do rozszerzenia istnieją­
cych zakładów  przemysłowych i 
pow stania nowych. Rząd będzie 
popierał żądanie podwyższenia 
płac i skrócenia czasu pracy.

Dalej program  Rządu przewi­
duje budowę osiedli i domów, roz­
wój transportu, sam orządu, podnie 
sienie renty starczej, większe wy­
datki na szkolnictwo i zdrowie

as.
Specjalną uw agę Rząd poświęca 

sprawie uregulowania dziedziny 
finansów i bankowości. Rząd 
wniósł p rojekt ustaw y o upaństwo 
wleniu Banku Rezerwowego 1 roz­
toczeniu kontroli nad  obiegiem pie­
niężnym i  bankami.

Ponadto Rząd zapow iada pod ­
wyższenie staw ek ubezpieczenio­
wych d la  bezrobotnych; Rząd 
wniósł projekt ustaw y w  sprawie 
postępowania rozjemczego, prze­
widujący, że sąd  rozjemczy pracy 
będzie obow iązany ustanowić płacę 
zasadniczą; w  miesiąc po przyję- 

ustaw y robotnikom zalecać się
będzie wstąpienie do zw iązków ____ „
zawodowych odpowiednich gałęzi ra s  Ygazu.

Sankcje sa już pogrzebane
Z Genewy donoszą, że w kołach 

zbliżonych do Ligi Narodów panu­
je  wrażenie, że spraw a sankcyj nie 
będzie poruszana na poniedziałko 
wem posiedzeniu Rady Ligi. Poza­
tem zauw ażają tam, że wprowadzę 
nie jakichkolwiek zmian w  obowią 
zującym systemie sankcyj nie jest 
rzeczą Rady, lecz komitetu koordy­
nacyjnego, do którego należą wszy 
stkie państw a, które brały udział w 
sankcjach. Nie ukryw ają zresztą, 
iż zapowiedziane na ju tro  ogłoszę

Trzy wściekle wilki
sieją popłoch w wioskach bułgarskich

Od kilku dni w  szeregu wiosek 
w  okolicy B urgas (Bułgarja) sie­
ją  panikę, trzy wściekłe wilki, któ 
re poryw ają świnie i barany. Przed 
wczoraj, gdy jeden z tych wilków 
pojaw ił się w  wiosce Obzor, wszy­
scy chłopi w  popłochu ukryli się 

W swych chatach. Jednemu z,.chj,o-

jącego, a  zatem zniesienia nad­
miernych obciążeń „deflacyjnych" 
i w zrostu zarobków. W zrost za­
robków wymaga pobudzenia pro­
dukcji, a  w ięc szeroko zakrojonej 
akcji inwestycyjnej.

(W.)

produkcji. Inny projekt ustawy, 
wniesiony do  parlam entu, dotyczy 
40 godz. tygodnia pracy w  całym 
przemyśle, z w yjątkiem tych zakła­
dów, których właściciele wykażą, 
że reforma ta  jest niewykonalna. 
U staw a przewiduje pozatem pod­
wyższenie najniższych staw ek płac, 
ulepszenie inspekcji fabrycznej i 
zdrowotnych warunków pracy.

Na froncie abisyńskim
Abisyńczycy utworzyli nowy Rząd z nową stolicą

RAS SEJUM PODDAŁ SIĘ
Ras Sejum, jeden z wybitniej­

szych generałów abisyńskich, do­
w ódca armji na froncie północnym 
poddał się dowódcy 3-go korpusu 
w ojsk włoskich w Sokota. 

HARRAR SIĘ PALI
Z Dżibuti donoszą o poważ­

nych rozruchach w  Harrarze. W ię 
ksza część m iasta stoi podobno w 
ogniu. W edług ostatnich w iado­
mości, wojska włoskie znajdują 
się w  odległości 15 km. od Har- 
raru.

SPRAWA JEZIORA TANA
Jak donosi „M orning Post" Rząd 

włoski poinformował Rząd angiel­
ski o gotowości zawarcia układu, 
regulującego kwestję jeziora T a ­
na. Rząd włoski zamierza w  poro­
zumieniu z Rządem angielskim 
rozpocząć budowę projektowanej 
oddaw na tam y zaporowej na je ­
ziorze T an a  z tem, że budowa jej 
wykonaną byłaby przez inżynie­
rów włoskich.

W  ABISYNJI UTWORZONO 
NOWY RZĄD

Pisma londyńskie zamieszczają 
oświadczenie posła abisyńskiego 
w Londynie, d ra  M artina, że Rząd 
abisyński istnieje nadal i spraw u­
je władzę nad 3 '5  kraju. Poseł pod 
kreślą, że nie podaje nazwy nowej 
stolicy Abisynji, aby nie narazić 
jej na lotnicze atak i włoskie. Na 
czele nowego Rządu abisyńskiego 
stoi były gubernator Addis Abeby

nie przez W łochy aneksji Abisynji 
może nastroić nieprzychylnie wiele 
państw  i spotęgow ać nastroje nie­
przychylne dla W łoch. Koła włos­
kie uw ażają aneksję za rzecz pew­
ną i w yjaśniają powzięte w  Rzy­
mie postanowienie ogłoszenia ane­
ksji przez chęć Rządu włoskiego 
udaremnienia wszelkiego rodzaju 
manewrów międzynarodowych, któ 
re zmierzałyby do zakwestjonowa- 
nia owoców zw ycięstw a Włoch.

(PAT)

pów udało się postrzelić przez ok­
no wilka wystrzałem z fuzji. Po 
strzale zwierzę padło na ziemię i 
leżało bez ruchu. Gdy jednakże 
kilku chłopów zbliżyło się do nie­
go, wilk porw ał się z ziemi i po­
k ą s a ł  trzech ludzi. (PA T ).

0 unormowanie stosunków w Europie
Wymiana korespondencji pomiędzy Anglją a „Trzecią" Rzeszą

W  Londynie ogłoszono tekst ko 
respondencji brytysjko - niemiec­
kiej o unormowaniu stosunków w 
Europie, przeprowadzonej od  24 
m arca do 6 m aja. Biała Księga za­
w ierająca te dokumenty, mieści 
w  sobie depeszę min. Edena do 
amb. Phippsa i tekst kwestjonarju- 
sza brytyjskiego, stanowiącego od 
powiedź na memorandum Rzeszy 
Niemieckiej z dnia 31 marca.

W  punkcie pierwszym Rząd 
brytyjski oświadcza, że rzeczą po­
żądaną jest wyjaśnienie, czy Rząd 
Rzeszy niemieckiej jest w  stanie 
zawrzeć obecnie szczere (?) —  po 
angielsku: genuine —  traktaty.

Drugie zapytanie Rządu brytyj­
skiego zm ierza do wyjaśnienia, 
jak  zapatruje się Rząd niemiecki 
na utrzymanie w  mocy pozosta­
łych niewypowiedzianych przezeń 
postanowień Traktatu  W ersal­
skiego i wszelkich układów, m ają­
cych źródło swe w  tym Traktacie.

W  punkcie dalszym Rząd bry­
tyjski zw raca uw agę na  pewne 
sprzeczności w  stanowisku Nie­
miec w  spraw ie zaw arcia paktu 
lotniczego.

Oświadczenie Niemiec o goto­
wości pow rotu do Ligi Narodów 
daje Rządowi brytyjskiem u, pod­
stawę do przypuszczenia, iż nic 
będzie żadnych wątpliwości co do 
zgodności proponowanych paktów  
nieagresji z zobowiązaniami pak­
tu  Ligi Narodów. Są jednak dw a 
punkty, na które —  pisze min.

ANGLICY ZACHOWALI SIĘ 
OBOJĘTNIE WOBEC MARSZ. 

BADOGLIO
Agencja Stefani donosi z Addis- 

Abeby: gdy w ojska włoskie wkra 
czały do stolicy Abisynji i przecho 
dziły przed gmachami poselstw, 
obywatele angielscy w  poselstwie 
brytyjskiem zachowali zupełną 
obojętność, natom iast przed po­
selstwami Niemiec i Francji w ita­
no żołnierzy włoskich owacyjnie.

Dzielnica will ministrów i rasów 
stanowi dym iącą jeszcze kupę 
zgliszcz. Jedynem poselstwem, 
które nie było atakowane, jest po­
selstwo brytyjskie, otoczone dru­
tem kolczastym i bronione przez 
karabiny maszynowe.

FLOTA BRYTYJSKA PANUJE NA
MORZU ŚRÓDZIEMNEM.

Na zebraniu publicznem admi­
rał brytyjski, sir Roger Keye, o- 
świadczył, że w brew różnym po­
głoskom, flota brytyjska panuje 
dotychczas na Morzu śródziem- 
nem i go tow a jest do odparcia 
wszelkiego napadu. W yspa Malta 
pozostanie nadal bazą floty bry­
tyjskiej na Morzu śródziemnem. 
WYROKI NA PRZECIWNIKÓW

FASZYZMU.
W ładze faszystowskie zabroni­

ły dziennikom drukowania wiado­
mości o  przebiegu rozpraw  i wy­
rokach, wydawanych przez try ­
bunał nadzwyczajny w  Rzymie na 
przeciwników faszyzmu.

W  ostatnich 2 tygodniach try ­
bunał nadzwyczajny obraduje nie­
mal codziennie i w ydaje wyroki, 
skazujące obwinionych przew aż­
nie na zesłanie na w yspy Liparyj- 
skie. M iasta włoskie ro ją  się od 
konfidentów policyjnych, najmniej 
sze krytyczne uw agi o wyprawie 
afrykańskiej prow adzą dó więzie­
nia i przed trybunał nadwzwyczaj- 
ny.

W ojna afrykańska pociąga za 
sobą coraz w iększe w ydatki. O- 
statnio wyasygnowano znowu 
1.440 miljonów lirów na  koszta 
w ypraw y abisyńskiej.

10 MILJARDÓW KOSZTUJE 
WŁOCHY WYPRAWA 

ABISYŃSKA.
Uznane urzędow o dotychczaso­

we w ydatki W łoch na wojnę prze­
ciw  Abisynji przekroczyły sumę

Nowe zwycięstwo 
„W afdystiw"

W  dniu w czorajszym odbyły się 
w  Egipcie w ybory do senatu. Na 
79 m andatów „W afdyści" zdobyli 
62 m andaty. 52 senatorów  będżie 
mianowanych. .(PA T).

Eden —  Rząd brytyjski zw raca 
uwagę. P ierw szy z nich, to  w yra­
żenie memorandum niemieckiego: 
„państw a na pograniczu południo­
wo i północno - wschodniem Nie­
miec".

Rząd brytyjski jest zdania, że 
układ ogólny byłby niezmiernie u- 
łatwiony, gdyby Rząd Rzeszy mógł 
interpretować te w yrazy tak, aby 
wspomniane układy ogarnęły ZS 
SR, Łotwę i Estonję na równi z 
państwami bezpośrednio sąsiadu- 
jącemi z Niemcami.

Drugi punkt, na który Rząd 
brytyjski zw raca uwagę, to  ko­
nieczność w yrzeczenia się wszel­

lilB, H i
W  czw artek odbyła się u komi­

sarza demobilizacyjnego konferen 
przedstawicieli drukarń i

Związku Zawodowego Drukarzy 
w ojewództwa śląskiego.

Postanowiono akcję strajkow ą 
zawiesić i rozpocząć rokowania 
w  dniu 13 b. m.

Z atarg  z drukarzami z wydaw - 
n ir  w a ..Polonja" przedłożony bę­
dzie specjalnemu sądowi polubo­
wnemu., złożonemu z 3 przedsta­
wicieli pracowników i 3 praco­
dawców i niezależnego przewod­
niczącego. Ustalono, że nikt ze 
strajkujących nie będzie zwolnio­
ny z pracy.

10 miljardów lirów. W ypraw a abi- 
syńska kosztuje zatem  Włochy, 
przy uwzględnieniu okresu przy­
gotow ań do wojny, przeciętnie mi- 
ljard lirów miesięcznie.

Olbrzymie te  w ydatki spowodo­
wały katastrofalny odpływ złota z 
Banku W łoskiego.

Kongresy socjalistyczne
Oprócz kongresu socjalistów 

francuskich, który się zbierze w 
końcu m aja dla rozpatrzenia spra­
wy nowego Rządu, odbędzie się 
w  najbliższym czasie szereg in­
nych kongresów socjalistycznych.

Najdonioślejszym z nich będzie

P reze n t ślubny gm in
dla— Hitlera

Swego czasu  nakazano w N iem ­
czech w szystkim  urzędom  i urzędni­
kom  kupno książki H itle ra  „M ein 
K am p" (M oja  w alk a). Ł atw o wyo­
brazić sobie, ile  n a  tem  zarobił n a ­
kładca  E h e r  w  M onachjum , no  i  sam  
au tor.

T o  „urzędow e" źródło dochodu w y­
czerpało się ju ż  widocznie. Bo oto 
m in iste r  spraw  w ew nętrznch Rzeszy 
i P ru s  w ydał okólnik do urzędów  
stanu  cywtlnego, by  w szystkim  mło­
dożeńcom wręczono przy  ślubie książ 
kę  H itle ra . W arunek: młodożeńcy 
m uszą  być a ry jczykam i i obyw atela­
m i niemieckim i. K oszta tego  prezen­
tu  d la  H itle ra  i jego  w ydaw cy pono­
si gm ina. Okólnik w praw dzie n ie  n a ­
kazu je , lecz mówi o „rzeczy pożąda­
ne j", w praw dzie dodaje, że p rezen ty  
m a ją  w ręczać gm iny , k tó rych  s tan  
finansow y n a  to  pozw ala. A le w  p ra ­
ktyce  życzenie s ta n ę  się rozkazem  i 
najuboższa  gm ina będzie się b a ła  być 
biedną, gdy  chodzi o H itle ra .

T akie  oto rozkosze przeżyw ają  
N iem cy pod wodzą „ukochanego" 
fuh re ra !

W ypadek
czy samobójstwo?

W  czasie lotu nad  położoną w 
pobliżu B iarritz w sią  w ypadła z 
samolotu, prowadzonego przez 
Gonzalo de la  G andara, artystka 
Germena Rucart, ponosząc śmierć 
na miejscu. P o  wylądowaniu lotnik 
oświadczył, że Rucart w stała  na­
gle ze swego m iejsca i wypadła, 
zanim zdążył on ją  zatrzymać. 
Przyczyna w ypadku je s t  dotych­
czas nieznana. .(P A T), '

kiej ingerencji do spraw  Innych 
państw  niezależnie od zobowiąza. 
nia do nieagresji.

Ostatni punkt kwestjonarjusza 
brytyjskiego, oznaczony cyfrą 12, 
brzm i: „Oczywiście w szystkie wy. 
w ody powyższe nie wyczerpują 
zagadnienia. Są jeszcze kwestje, 
które muszą być później tematem 
rokowań, a  zanim będzie dysku, 
tow any pow rót Niemiec do Lig] 
Narodów, Rząd Rzeszy uzna nie- 
wątpliw ie za  pożądane wyjaśnij 
bliżej znaczenie w yrazów  oddzle- 
lenia paktu Ligi Narodów od  jego 
wersalskiej podstaw y. (PAT)

W obec tego w  sobotę będzie 
podjęta praca.

Uwagi
IV dn. 6 maja daliśmy w arty­

kule wstępnym dość dosadną, ale 
głęboko słuszną charakterystykę 
obecnego „parlamentu". Artykuł 
jakoś „przeszedł" czy  „przesko­
czył". W czoraj —  znow uź  w arty­
kule wstępnym wyciągnęliśmy z 
tamtego pierwszego artykułu lo­
giczne wnioski. Artykuł... zniknął.

„Kurjer Poranny" ocenił tamten 
pierw szy, jako propozycję „likwi­
dacji ustroju parlamentarnego". 
G dyby mógł przeczytać ien  drugi, 
toby w iedział, o co chodzi. Po­
wtórzym y tedy jedną m yśl „swo- 
jem i słowami":
nie o Sejmie WOGÓLE piszemy, 
tylko o

SEJMIE OBECNYM, 
a  to wielka, bardzo wielka różni­
ca.

Sądząc z  notatki „Kurjera Po­
rannego", pp. posłowie Sejmu 
OBECNEGO nie zdają  sobie jesz­
cze sprawy 'z własnej sytuacji.

S . K.

kongres socjalistów  hiszpańskich, 
który rozstrzygnie o taktyce partji 
i dalszym losie Frontu Ludowego.

Od 25 do 28 m aja obradować 
będzie w  Helsinkach kongres so­
cjalistów fińskich. N a porządku 
dziennym m. in. spraw a socjaliza­
cji przemysłu eksportowego.

6 i 7 czerwca odbędzie się w 
Zurychu kongres socjalistów  szwaj 
carskich. Na porządku dziennym 
m. in. kw estja pieniądza, polityka 
zagraniczna i budżet obrony naro­
dowej.

Od 27 do 29 czerwca obrado­
w ać będzie w  Buenos - Aires kon­
gres socjalistów  argentyńskich.

F.M. Wibaut

W Amsterdamie 
tygodniem jeden

zm arł przed
____ _____ ___ _ przywódców

holenderskiej partji socjalistycznej 
tow. F. M. W ibaut. Położył on 
dla rozwoju socjalizmu w  Holan- 
dji niepożyte zasługi. Był też bar­
dzo czynny w  ruchu międzynaro­
dowym. Przez dziesiątki la t nale­
żał do Egzekutywy Międzynaro­
dówki Socjalistycznej i był. gorą­
cym rzecznikiem wzmożonej akcji 
międzynarodowej. Żył la t 76.

W Z.U .S.
Kierownictwo ZZZ wystosowało do 

ministra opieki społecznej list z za­
wiadomieniem o wycofaniu swego 
przedstawiciela z komisji rewizyjnej 
zakładu ubezpieczeń społecznych.

W motywach tej decyzji podano, 
iż ZZZ nie chce ponosić odpowie­
dzialności za gospodarkę w ubezpie* 
czeniach społecznych. (PRESS)’.

Pokwitowania
N a Robotnicze Tow . Przyj. Dzieci

Zofja Koczorowska w  Klembo­
w ie zt. 5. -*** '■...............'
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po KilHu d n iach

prawda o tragicznych wypadkach
ur Chrzanowie

Bilans płatniczy a sytuacja walutowa

Szereg ju ż  d n i u p łyną ł od, 
w ypadków w  C hrzanow ie. N ie 
pisaliśm y o nich  dotąd  św iado­
mie. C hdeliśm y, by p ierw sze 
w rażenia  odeszły —  n ie jako  n a  
gtronę. Dziś zam ieszczam y spo- 
jm jny, rzeczowy opia p rzebiegu 
zdarzeń. T en  op is n ie  w ym aga

Red.

ferencje nie doprow adzą do zli­
kwidowania konfliktu oraz prze­
strzegał, że zwlekanie z przyjaz­
dem do Chrzanowa, może dopro­
wadzić do zaostrzenia konfliktu i 
nieobliczalnych następstw . N a to 
p. Czarnecki oświadczył tow. Bo­
cianowi, że w  Krakowie m a kilka 
strajków  okupacyjnych i nie może 
absolutnie wyjechać do C hrzano­
w a wcześniej, jak  około 2 m aja.

Taki był rezultat konferencji. 
Z apadał już wieczór. Strajkujący 
od rana stali na ulicach, otoczeni 
policją. Aby nie dopuścić do zajść 
przy ewentualnem rozpędzeniu 
strajkujących tow. Bocian zwrócił 
się do s tarosty  o udzielenie sali 
na  zebranie strajkujących. S taro­
stwo udzieliło sali pod „Strażni­
cą", do której zebrali się wieczo­
rem wszyscy strajkujący, opróż­
n iając ulice. N a zebraniu tow. Bo­
cian przedstaw ił sprawozdanie z 
rozmów z okręg. Inspektorem P ra ­
cy I wezwał do opowiedzenia się, 
czy zaproponowane przez p. Czar­
neckiego warunki przyjmują. 
Zgromadzenie jednogłośnie odmó­
wiło przyjęcia warunków i  uchwa­
liło dom agać się, aby  jaknajprę- 
dzej p . Czarnecki przyjechał na 
miejsce celem załatw ienia postu­
latów. Delegaci strajkujących 
wzywali zebranych do zachowania 
w walce spokoju i powagi, do u- 
w ażania na prowokację. Po we­
zwaniu przez tow. Bociana s tra j­
kujących, aby  poważnem zacho­
waniem się nie dopuszczali do 
prowokacyj i aw antur, zgrom a­
dzenie zakończone zostało w  jak- 
najlepszym nastroju. S trajkujący 
porozchodzili się do domów, w 
mieście zapanow ał zupełny spo­
kój.

Po zakomunikowaniu okręg. 
Inspektoratowi P racy  uchwały 
strajkujących o przyjazd do 
Chrzanowa, p. Czarnecki wezwał 
delegację w raz z tow  Bocianem 
do Krakowa na środę, 29 kwiet­
nia.

Dotychczas strajkow ali robotni­
cy przy robotach w  Chrzanowie, w 
środę 29 kwietnia stanęli już 
wszyscy w  całym powiecie, przy­
byw ając do Chrzanowa ze wszyst­
kich stron.

Dn. 29 kwietnia rano wyjechała 
delegacja strajkujących z tow . Bo 
cianem do K rakowa na  konferencję. 
W  Chrzanowie tymczasem zebrało 
się kilka tysięcy robotników, poza, 
trzymywano w szystkie roboty, za­
trzymano także fabrykę lokomotyw 
w Chrzanowie. Do pierwszych 
zajść doszło w  czasie rozpędzania 
robotników, m aszerujących z pod 
„Fabłoku" n a  rynek. Policja przy 
pomocy bomb gazowych rozprasza 
ła  pochód. O scenach i zajściach, 
jakie w  czasie tego  miały miejsce,

Fundusz P racy  zatrudniał w 
Chrzanowie w  końcu kwietnia 
b. r. około 2 tysiące bezrobotnych 
na zmiany przy 6-godzinnym dniu 
pracy z P,ac4 2,25 zł. Po potrące­
niach ustawowych zarobek w ypła­
cany na rękę wynosił około 2 zł. 
Zrozumiałem jest, że zarobek w 
tej wysokości nie w ystarczał wy­
czerpanym przez zimę bezrobot­
nym na życie. T o  też postanowili 
onł domagać się wyższego zarob­
ku. We wtorek, dnia 28 kwietnia, 
zatrzymali bezrobotni zatrudnieni 
przy robotach w  Chrzanowie p ra ­
cę, odbyli zebranie, wysunęli żą­
dania: 1) podniesienia zarobków 
do wysokości 3 zł., 2 ) ubezpiecze­
nia pracujących na robotach z 
tak zwanych dotacyj, 3 ) zniesie­
nia systemu pracy akordowej. 
Wybrano kom itet do przedstaw ie­
nia żądań władzom i zaczęto 
strajk. Z a delegacją do S taro­
stwa i M agistratu podążyły tłumy 
strajkujących, które zachowały 
spokój. Po bezskutecznych s ta ra ­
niach delegacji w  M agistracie i 
Starostwie, zwrócono się o pośre­
dnictwo do tow. St. Bociana, o- 
kręgowego sekretarza C. Z. G. W 
czasie, gay  wezwano tow. Bocia­
na, tłumy strajkujących oblegały 
Starostwo, obstawione pierście­
niem poiicji. S tra jku jący  spokoj­
nie oczekiwali na wynik pertrak­
tacyj. Tow. Bocian z delegacją 
bezrobotnych pod jął rozmowy na 
temat żądań  w  Starostw ie. Miej­
scowe czynniki Funduszu Pracy 
stały zdecydowanie na stanow i­
sku niemożliwości zadośćuczynie­
nia żądaniom bezrobotnym 
względu na ustalony  przez władze 
Funduszu cennik płac, według 
którego d la  powiatu Chrzanow­
skiego staw ka płac wynosi 3  zł. 
za 8 godzin. W  czasie trw ania w 
Starostwie pertraktacyj kilkakrot­
nie telefonował okręg. Inspektor 
Pracy Czarnecki i podejmował 
rozmowy z tow. Bocianem w  o- 
becności delegacyj. P an  Czarnec­
ki wysunął następującą platform ę 
załatwienia żądań : natychm iasto­
we przejście n a  7 godzin pracy, 
zatrudnienie dalszych 300 bezro­
botnych z tem, że inne postulaty 
będą rozpatrywane na  konferencji 
za kilka dni. Tow. Bocian nalegał 
na okr. Inspektora P racy  p. C zar­
neckiego, aby przyjechał zaraz do
Chrzanowa, gdyż telefoniczne kon­

Przez bilans płatniczy rozumie­
my ogólny stan  rozrachunków da­
nego kraju z zagranicą, t. j. stan 
jego zobowiązań w obec zagranicy 
oraz zobowiązań zagranicy wobec 
danego kraju.

Są to  nietylko zobowiązania z 
tytułu wymiany tow arów  (bilans 
handlow y), lecz z wymiany kapita 
łów  (zaciąganie pożyczek i spła­
ta  ich, inwestowanie zagranicznych 
kapitałów ), z ruchu pośredniczące­
go (tranzyt, przesyłki pocztow e), 
z ruchu turystycznego i wychodź- 
twa.

Rozmiary bilansu płatniczego za ­
leżą od stopnia obrotów  z  zagra­
nicą, a  — pośrednio — od ożywię 
nia życia gospodarczego danego 
kraju.

Polska w  r. 1928 wykazuje ogro­
mny, jak  na  sw e stosunki bilans 
płatniczy: przychód 5.163 miljony 
zł. (w  tem — 1,570 milj. kredy­
tów krótkoterminowych z zagra­
nicy), rozchód — 5.156 milj. zł.

Następuje jednak pogorszenie: 
spadek wywozu, zmniejszenie prze 
kazów od  emigracji, odpływ kredy 
tów  zagranicznych. W ystępuje też 
znaczne obciążenie kosztem spłaty

nie możemy pisać. Do drugiego zaj 
ścia doszło na  Rynku w  czasie roz 
pędzania tłumów. Doszło do uży­
cia broni, pad ł zabity  i ranni. Zaj­
ścia te  rozgryw ały się w  czasie, 
gdy delegacja strajkujących w  Kra­
kowie załatw iała postulaty s tra jku­
jących i zaw arła  umowę. Po  powro 
cie delegacji do C hrzanow a nie by­
ło możliwości skom unikowania się 
ze strajkującem i i przedstawienia 
im wyników pertraktacyj w  Kra­
kowie. Dopiero w  następnym  dniu 
po odbyciu w  biurze Związku Gór 
ników przez tow . Bociana kilkuna­
stu konferencji ze strajkującymi, 
stra jk  został zlikwidowany i zapo- 
now ał spokój.

Z tego w ynika jasno, że gdyby 
przedstawiciel inspekcji pracy — 
zgodnie z naleganiem tow . Bocia­
na  przyjechał w  pierwszym  dniu 
stra jku  do Chrzanowa, za ta rg  był­
by  niewątpliwie zlikwidowany bez 
przelewu krwi i ofiar.

W  pierwszym dniu strajku, gdy 
dano spokój strajkującym , oczeku 
jącym na  ulicach C hrzanow a na re 
zulfaty konferencji, był spokój, 
gdyby i w  drugim dniu nie rozpę­
dzano grom adzących się robotni­
ków, niewątpliw ie w  spokoju ocze 
kiwaliby oni na pow rót delegacji 
z K rakowa i obeszłoby się bez roz­
lewu krwi i niewinnych ofiar.*»

Robotnicy fabryki lokom otyw w  
Chrzanowie stali przez środę i 
czwartek w  strajku  protestacyjnym 
przeciw likwidacji zajść w  Chrza­
nowie, uchw alając żądanie usunię 
cia osób, odpowiedzialnych za  w y ­
padki.

• •*
W  zajściach w  Chrzanowie padł 

od  kuli tow. Jan Romaniszyn, la t 
20 z Chrzanowa, robotnik ślusarski, 
pozostaw iając m atkę 1 b ra ta  któ­
rych utrzymywał. „Ilustr. Kurjer 
Krakowski", opisując zajścia w  
Chrzanowie w  bardzo brzydki spo­
sób napadł na  niewinną ofiarę 
zajść, bezszczeszcząc po  śmierci je 
go imię. Poległego podano w  jak- 
najgorszem  świetle, pisząc, że jest 
„Ukraińcem", „komunistą", kara ­
nym sądownie.

ś .  p . Romaniszyn był urodzony 
v/ Chrzanowie, nie miał nic w spól­
nego z komunizmem, nie był kara­
ny. Pracow ał i utrzym ywał matkę 
i brata. W  tragicznym dniu praco­
w ał w  w arsztacie, a po zatrzymy- 
niu pracy przez strajkujących wy­
szedł na  ulicę, gdzie znalazł śmierć. 

***
Zwłoki zabitego ś. p. Romaniszy- 

n a  pochowano w  nocy 29 kwiet­
n ia  na  cmentarzu w  Chrzanowie 
w brew życzeniom matki i rodziny, 
która zwróciła się do S tarostw a o 
eksmitację i w ydanie zwłok oraz 
upoważniła tów . Bociana do zaję­
cia się pogrzebem.

obsługi należności wobec zagra­
nicy.

W  okresie 1928—33 przychód 
ogólny Polski spada z 5.163 milj. 
zł. na  2.318 milj. zł. O broty kredy 
tow e w  tej sumie kurczą się z 1.897 
milj. zł. do 757 milj. zł. Kredyty kró 
tkoterminowe zagranicy spadły o 
900 milj. zł. Dochody, przesyłane 
przez emigrację zmniejszyły się z 
271 milj. zł. do 152 milj. zł.; z tu ­
rystyki; z 98 milj. zł. na  31 milj. zł.; 
z usług komunikacyjnych; z 247 
milj. n a  157 milj. zł. Przychód z o- 
brotów  tow arow ych spadł z 2.485

Przegląd Prasy

mvdZ zEb«

W  „Słowie" wileńskiem p. Wł. 
Studnicki wystąpił z  artykułem, 
którego tytu ł brzmi: „P.P.S. w y­
sługująca się Sowietom". Artykuł 
pominęliśmy milczeniem, bo wszak  
p. Studnicki wiele razy w  ciągu 
swego długiego życia obarczał in­
nych zarzutam i tego samego ro­
dzaju i te j samej wartości; w roku 
1917 i Józef Piłsudski wraz z  POW  
„wysługiwał" się rewolucji rosyj­
skiej w  łaskawych oczach „Klubu 
Państwowców Polskich", którym  
kierował właśnie p. W i. Studniski. 
Myśmy uważali wteciy postępowa­
nie tego „Klubu" za... „wysługi­
wanie się" p. generał - gubernato­
rowi Beselerowi. Mniejsza więc o 
ton p. Studnickiego. Ale tamte wy

„Głos Narodu", pisząc o „kon­
solidowaniu się „Frontu Lewicy", 
stw ierdza:

„W  obecnym rozgard jaszu  poli­
tycznym  dadzą s ię  w yróżnić, n ie  
diwa, lecz t r z y  ośrodki ruchu . J e ­
den, k tó ry  stanow i „obóz pom ajo- 
w y“ ; d ru g i, k tó ry  się fo rm u je  do­
ko ła  P P S  i trzeci, k tó ry  s tanow ią  
ug rupow an ia  o c h arak te rze  u m ia r  
kow anym . P ierw szy  ju ż  s tra c ił 
poczucie sw ej jedności, a  trzym a  
się  s iłą  bezw ładu; trzec i je s t  roz­
b ity ; d ru g i zaś je s t  p raw ie  gotów, 
m ianow icie o  ty le , że m a  sw oje 
ją d ro  k ry sta liza cy jn e : socjalizm " 

Który z kierunków zwycięży? 
„Obóz pom ajowy" nie ulega w ąt­
pliwości, że przegra. Kto po nim 
obejmie w ła d z ę :  p ra w a  c zy  lewa
opozycja?

„Głos Narodu", opierając się na
doświadczeniach Hiszpanji, stwier 
dza:

, J e d n o  przecież n ie  ulega— zda- 
je  się—  w ątpliw ości. P o lska  w  ro­
ku  1936 je s t  w  sy tu a cji podobnej, 
w ja k ie j H iszpan  j a  znalazła  się 
w  ro k u  1930. Tylko ta  je d n a  ana- 
lo g ja ; n ic  w ięcej!"

Na marginesie
w ody przedrukowała uprzejmie 
„Polska Zbrojna", organ „kół woj 
skowych". Przedrukowała akurat 
ustępy, dotyczące poglądów, w y­
powiedzianych na naszych szpal­
tach przez tow. Leona W asilew­
skiego .Czyżby w  redakcji „Polski 
Zbrojnej" nie było jednego czło­
wieka, któryby na tyle znal dzieje  
walk o N iepodległość, by zrozu­
mieć, że  zarzu t „wysługiwania się 
Sowietom", skierowany pod adre­
sem LEONA WASILEWSKIEGO, 
je s t tak śmieszny i tak... bezczel­
ny, że... szkoda mówić.

Bywają czasami głupstwa  
nieprzyzwoite p rzez dowód... igno 
rancji.

AB.

milj. zł. na  1.053 milj. zł.
Spłata zobowiązań w yniosła 1H 

miljarda zł.
Jak już pisaliśmy — w  r. 1934 

i 1935 (a  także w I kw artale r. b.) 
nastąpiło dalsze pogorszenie docho 
dów z wymiany towarowej (uw­
zględnić też trzeba zam rożone na­
leżności np. z przewozów kolejo­
wych przez Pom orze). Ten stan 
rzeczy, w raz z wzmożoną spekula­
cją, w yw ołał pogorszenie sytuacji 
w alutowej i spowodował znaczny 
odpływ złota z Banku Polskiego.

(W)

««
W  Hiszpanji zwyciężyła lewica. 

Przyczynę tego zwycięstwa widzi 
organ chadecki

„w  te m , że w chwili zam ie ran ia  
d y k ta tu ry , lew ica by ła  zjednoczo­
n a , ko ła  zaś um iarkow ane były 
rozb ite”.

To też wspomniane pismo jesz­
cze raz nawołuje:

„K onsolidow anie siię  lew icy po­
w inno w yw ołać analogiczny ruch  
w  kołach  um iarkow anych.

J e ś li się bowiem te n  ru c h  kon­
so lidacy jny  zaniedba, to  w tedy, 
dopiero w tedy, m ożna będzie po­
w iedzieć, że  Polsce grozi los H isz­
p a n ji" . • «
W zrost nastrojów  lewicowych 

wyprow adza z równowagi sfery 
prawicowe. Wileńskie „Słowo" 
w padło w  szał. Domaga się repre- 
syj i prześladow ań w obec komu­
nistów. Nawołuje nawet, by  ich 
zabijać,, a  Bóg to  rozgrzeszy. 
Przyczem „Słowo", dom agając się 
bezwzględnej, nieubłaganej w alki 
z komunistami, nie m a na myślf 
tylko członków, czy zwolenników. 
Komunistycznej Partji. .Walka m a 
objąć znacznie szerszy zasięg:

„P row adzim y w  naszem  piśm ie 
w alkę z  komunizmem i  ze w sayst- 
Idemi p rze jaw am i, bez względu 
n a  to , czy są  zam askow ane, czy ©- 
tw a rte , k tó re  do kom unizm u p ro ­
w adzą, lu b  prow adzić mogą. Chciał 
bym , żeby t a  w alka  by ła  nieubła­
g an ą, a  p rze to  konsekw entną. .W, 
w alce te j  n ie  pow inniśm y w yróż­
n iać  a n i ty c h , k tó rzy  chow ają  gło­
w y pod czapki młodzieży akade­
m ickiej „burżuazyjnych"  un iw er­
sytetów , a n i tych , k tó rzy  u k ryw a­
j ą  oblicze w  czerwonych sz tanda­
rac h  organ izacji, znajdu jących  n a  
w et poparc ie  t .  zw. czynników  m ia 
rodajnych . Przeciw nie, uw ażam y 
za  obowiązek p iętnow ać i te  „czyn­
n ik i" , za ich pobłażanie, o tw arte , 
lubo sk ry te  sp rzy jan ie  ruchow i". 
Oczywista pod powyższe okre­

ślenie wszystko da się podciąg­
nąć.

A jakaż to  m a być w alka z  owe- 
m! . . o w n m P  T r7 p h n  s tw ie rd z ić .
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B u rz liw a  pogoda
2 upoważniania autora przełożyła B. Kopelówna

— Czy mama ozytała ostatuio jakie dobre książ­
ki? — zapytał Ronnie pojednawczo.

Lady Julja nie dała sobie zaprzątnąć uwagi czem 
łonem.

— Zdumiewającel To jakaś choroba. Doprawdy 
choroba! Jak odra albo koklusz. Okazuje się, że 
wszyscy młodzi ludzie muszą przejść przez to. Wy- 
daje mi się, że dopiero wczoraj biedny ©-ciec wysy­
łał twego wuja Galahada do Afryki, aby się tam wy­
leczył.

— Powiem mamie coś interesującego na ten te­
mat. Dziewczyna, w której się kochał wuj Gaiły...

— Byłam wtedy dzieckiem, ale pamiętam to tak 
dokładnie. Ojciec walił w stoły, matka szlochała... 
no, i cała ta rozkoszna, staroświecka atmosfera ro­
dzinnych przekleństw! A teraz znowu ty! No... no... 
można tylko dziękować Bogu, że to jakoś nigdy nie 
Lwa długo. Gorączka musi trwać jakiś czas, a po­
tem pacjent wraca do zdrowia, Ronnie, mój biedny 
#uptasku, nie możesz przecież traktować tego po­
ważnie?

Traktuję to poważnie.
Ależ, Ronnie, doprawdyl Chórzystka!

*- Wiele da się powiedzieć na pochwałę chórzy-

— Ale nie w mojej obecności. Nie mogłabym tego 
znieść. To jest takie bezwzględne, drogi chłopcze. 
Gdyby się to stało wówczas, gdyś był w Eton, nie 
powiedziałabym ani słowa. Ale kiedy jesteś już do­
rosłym mężczyzną i powinieneś mieć trochę rozu­
mu. Popatrz na ludzi, którzy się żenią z chórzystka- 
mi. To odrębna kasta. Młody Datćhet.. Ten strasz­
ny stary Bellinger.

— Ale zapominasz o jedneni, droga rodzicielko. 
Są chórzystki i chórzystki!

— To mówi twoje dobre serce...
— A kiedy się ma taką Sue...
— Nie, Ronnie. To miło z twojej strony, że sta­

rasz się mnie pocieszyć, ale to nie zda się na nic. 
Uważam cały personel lespołów naszych komedyj 
muzycznych — wybacz mi że na chwilę wskrzeszę 
epokę wiktoriańską—za malowane zuchwałe istoty.

— Muszą się malować.
— No, ale nie muszą być zuchwałe. I nie potrze­

bują usidlać mego syna.
— Nie podoba mi się zbytnio to słowo „usidlać"
— Prawdopodobnie żadne ze słów, które usły­

szysz odemnie dziś wieczorem, nie będzie ci się zbyt­
nio podobało. Na serjo, Ronnie, wiem, że od my­
ślenia boli cię głowa, ale spróbuj pomyśleć choćby 
przez chwilę. To nie jest tylko kwestia klasy... To 
wszystko razem... różny purkt widzenia... różny 
światopogląd... Rozumiem, że żeniąc się, chcesz się 
ustatkować i zacząć prowadzić normainy tiyb ży­
cia, — a jak to osiągniesz z chórzystką? Jak możesz 
zaufać kobiecie o takiem wychowaniu, która żyła 
tylko podniecającemi Wrażeniami od chwili, gdy by­

ła dość duża na to, aby wywijać przed publicznością 
swemi djabelskiemi nogami i nie widzi nic złego 
w tem, aby mieć afery miłosne z każdym mężczyzną, 
który jej się spodoba? Dziewczyna tego typu będzie 
się wykradała, gdy się tylko od niej odwrócisz...

— Nie Sue.
— Właśnie Sue.
Ronnie uśmiechnął się pobłażliwie.
— Niech mama zaczeka, aż ją pozna.
— Dziękuję ci, poznałam ją.
— Co?
— Była w pociągu i przedstawiła mi się.
— Ale co robiła w pociągu?
— Wracała z Londynu do Biandings.
— Nid wiedziałem, że pojechała do Londynu.
— Tak to sobie wyobrażam — rzekła lady Julja.
Nie upłynęło wiele minut od chwili, gdy Ronnie

Fish zachęcał matkę do uśmiechu. Wypowiadając 
ostatnie słowa, lady Fish zrobiła to, aie Ronnie nie 
doznał przyjemności spowodu spełnienia jego życze­
nia. Twarz jego stała się jeszcze różowsza; usta za­
cisnęły się. Nie uważał już teraz, by pożądanem by­
ło utrzymanie lekkiego tonu.

— Czy nie ma mama nic przeciwko temu, bym 
sobie to ustalił? — zapytał chłodno. — Przed chwilą 
mówiła mama o dziewczętach, które wykradają s.
i mają afery miłosne... a teraz mówi mi mama o spot­
kaniu Sue.

— Właśnie.
— A więc... miała mama na myśli Sue?
— Właśnie.

(D. c. n.).

żerczości:
„M y m usiray komunizm wynisz­

czyć, wyplenić, wystrzelać! Żad­
nych w zględów, żadnego kom pro­
m isu! N ie  możemy im  daw ać fo­
rów , n ie  możemy stw arzać  tak ich  
w arunków  w alki, k tó re  z  góry 
p rzesądzają  n a  naszą  niekorzyść. 
M usim y zastosow ać te n  sam  żela­
zno -  konsekw entny system . A 
tem bardziej posiadam y k u  te m a  
praw o, poniew aż je steśm y n ie  s tro  
n ą  zaczepną, a  obronną!

I  m y  w inniśm y kom unistów  s ta ­
w iać poniżej przestępców krymi­
nalnych i  n a m  n ie  wolno się roz­
czulać a n i n a d  młodzieńcem w  czap 
ce akadem ickiej, an i n a d  przed­
w ojennym  działaczem  kom unisty­
cznym. I  nam  n ie  wolno okazać 
słabego se rca , an i żadnego w zglę­
du, a n i żadnego kom prom isu!

W  sto sunku  do kom unizm u, nie 
może być m iędzy nam i polityków, 
dziennikarzy , kap italistów , robot­
ników , policjantów — wszyscy łącz­
n ie  jeste śm y  ty lko  jego  w rogam i.

N ie  je s t  to  n a u k a  „oko za  oko". 
Bóg nas rozgrzeszy. P row adzim y 
w ojnę z komunizmem, a religje 
dozwalają nam na wojnie zabijać. 
Z aś dopiero w alka  tego  rodza ju  
system em , gdyby n a w e t n ie  okaza 
ła  się w  rezu ltacie  skuteczną, bę­
dzie dopiero— w alką  rów ną.

Choć to banalne, ale wystarczy.
napisać: komentarze zbyteczne.

S-EK.
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wiadomości, otrzymane w nocy z czwartku na piątek

Kw estionariusz dla Niemiec
Zwołanie Rady Naczelnej Partji Socjalistycznej 
Komuniści nie wejdą do Rządu

Niezależnie od sytuacji finanso­
wej, ostatnie dw a dni przyniosły 
fakty, które czynią możliwem przy 
śpieszenie decyzji co do sytuacji 
wewnętrznej w e Francji. W ydział 
wykonawczy partji socjalistycznej 
uchwalił zwołać telegraficznie na 
niedzielę Radę Naczelną stronnic­
tw a, k tóraby uchwaliła zasadnicze 
dyrektywy dla akcji, jaką partja 
musi podjąć w  wyniku wyborów. 
Aczkolwiek najw yższa instancja 
partyjna, t. j. kongres, który ma 
się zebrać normalnie w  końcu m a­
ja, niewątpliwie będzie miała 
głos ostateczny, to  jednak, gdyby 
okazało się potrzeba przyśpiesze­
nia decyzji, już Rada Naczelna

1  bodzie dokonano mksja Abisynji
Z Rzymu PAT. donosi: W zwią 

zku z w iadomością o zwołaniu na 
9 b. m. Wielkiej Rady Faszystow­
skiej i Rady M inistrów panuje tu 
przekonanie, że W ielka Rada Fa­
szystowska, która  jest kompetent­
na w  sprawach zmiany granic pań 
stwa, zadecyduje w  sposób osta­
teczny o przynależności Etjopji 
do W ioch oraz o formie przyszłe­
go ustroju Etjopji.

Krążą pogłoski, że Rada nie o- 
glosi zwykłej i bezpośredniej ane-

Negus w Port-Saidzie
Okręt angielski „Enterprise", 

wiozący Negusa i jego świtę w  li­
czbie 45 osób, przybył w  czwartek 
o g. 16 do Port-Said. W strzym ano 
w tym  czasie wszelki ruch w  por­
cie. Gdy ukazała się sylwetka krą­
żownika, poprzedzanego przez 14 
łodzi policyjnych, trzy okręty wo­
jenne brytyjskie i krążownik fran­
cuski „La Trom be“ dały salwę po

Dalsze postępy W łochów  
w Abisynji

Reuter donosi: Z Rzymu: W ło - |o  wysokości 2000 metrów, która 
ska kolumna zmotoryzowana zaję panuje nad drogą Dżidżigga 
ła Dżidżiggę, a  także górę M arda * Harrar.

i l-maiowB] na I. U. B
W  m yśl zezwolenia M in isterjum M odrzejów 58,94

Spraw  W ew nętrznych z 31 .III 1936 M yślachowice (krakow skie) 110,91
r . N r . A P . 2/45 i p ism a K om isarja- Myszków ad  Zaw iercie 74,57
t a  R ządu  n a  m . s t. W arszaw ę z 8.IV N ow o-W ilejka 38,58
1936 r .  N r. PO-I-2-501 Zarząd O strow y w arszaw skie 27,92
Główny T U R  ogłasza w ynik zbiórki, O strów  Mazowiecka 57,29
przeprow adzonej w  dn. 1 m a ja  n a O strow iec kielecki 282,17
ośw iatę robotniczą TU R . O siny —  Głowno ad  Łowicz 35,72

P ierw sza  lis ta  zaw iera w ynik Oświęcim 106^36
zbiórki b ru tto  z 66 miejscowości — Piotrków  T rybunalsk i 162,75
k tó re  ju ż  nadesła ły  protokóły zbiór­ Poznań 56,18
k i ja k  i  na leżną  część Z arządow i Płock 215,39
G łównem u T U R : Płoki (krakow skie) 38,58
A ndrychów 90,94 P s a ry  (krakow skie) 64,97
A leksandrów  ad  Łódź 53,24 R adzyń  podlaski 53,10
A ugustów 153,32 S arny 68,00
B ielsk Podlaski 107,05 Siem iatycze 38,01
Błonie 53,08 Sam bor 42,25
Brześć  K ujaw ski 25,92 Sanok 116,30
Brzeszcze 56,51 Sieradz 103.94
Bydgoszcz 58,40 Skarżysko -  K am ienna 84,48
B y s tra  ad  B ia ła  Mał. 21,70 Stanisław ów 308,93
Bochnia 183,64 S tebn ik  Sa liny  pod B ory­
C zaniec  ad  K ęty 17,19 sław iem 48,52
C zarna  W ieś ad B iałystok 21,82 T archom in  —  H enryków 39,75
D ąbrow a N ar. ad Jaw orzno 73,60 Tomaszów Mazowiecki 293,99
D obrzelin ad  K utno 50,60 T rzebinia 179,40
G ąbin ad K utno 53,44 W ilno 120,12
G dynia z M. Kackiem 620,00 W ieluń 81,65
G rudziądz 258,49 W łocławek 81,19
H ałcnów  ad  B iała 28,00 W ojciechów ad  Piotrków 18,00
Jedlicze 71,30 W ołkowysk 88,23
Jędrzejów 96,28 W yszków 63,59
K ikół lipnow śkie 13,88 Zaw iercie 165,67
K onin 44,76 Z akopane 282,66
Koło 46,74 Wzywamy wszystkie Komitety
K utno 80,22 Zbiórki i  Oddziały TUR. a bez-
Legjonowo 93,30 zwłocznego nadsyłania protokółów i
Leszczyny ad B iała 56,10 pieniędzy ze zbiórki. W ówczas do­
L ipno (W arszaw skie) 37,60 p ie ro  możemy ogłaszać w yniki zbiór­
Luboń ad  Poznań 17.50 ki, spe łn ia jąc  w  te n  sposób jeden  z
L u tu tów  (kaliskie) 33,16 wymogów ustaw y  o zbiórkach publi-
Ł apy 97,95 cznych.
Ł uków 65,79 z a  ZA RZĄ D  G ŁÓW N Y  T U R
Mielec 61,52 Sekretarjat Generalny T. U. R.

stronnictw a będzie mogła powziąć 
pierwsze zasadnicze decyzje.

Stanowisko komunistów jest 
dziś wyjaśnione o tyle, że komu­
niści pod żadnym warunkiem nic 
będą chcieli wejść do Rządu.

Sytuacja ta  wzmocni pozycję o- 
słabionego wynikami wyborów 
stronnictw a radykalnego, gdyż ra ­
dykałowie będą mogli decydować 
o ewentualnem utrzymaniu się 
Rządu lewicy. P rasa  uw aża dziś 
jako rzecz pewną, że przewodnic­
tw o nowego gabinetu obejmie 
tow. Blum, który albo połączy z 
tern przewodnictwem tekę spraw  
zagranicznych, czy też spraw ie­
dliwości, a lbo poprzestałby na  sa-

ksji Etjopji do W łoch, ale dokona 
aktu w łączenia Etjopji do włoskich 
posiadłości kolonjalnych, nie brak 
naw et przypuszcżeń, że forma przy 
należności Etjopji do W łoch na­
wiązywać będzie do ustroju pro- 
wincyj starożytnego Rzymu, przy- 
czem pierwszym prokonsulem rzym 
skini w  Etjopji m ianowany m a być 
m arszałek Badoglio, któremu pod 
legać będą lokalni gubernatorzy 

o stosunkowo szerokich kompeten 
cjach.

witalną. Załoga „Enterprise" usta­
w iła się na pokładzie, aby odpo 
wiedzieć na powitanie, a  za chwi­
lę ukazał się Negus. Konsul abi- 
syński towarzyszył okrętowi Negu 
sa  na  łodzi, na której powiewał 
sztandar Abisynji.

Krążownik angielski opuścił 
Port Said, udając się do Haify.

(PAT.)

mem tylko przewodnictwie. Jako 
kierownicy ewentualni polityki za­
granicznej wymieniani są  obok 
Bluma Herriot, albo też Paul-Bon- 
cour. (PAT.).

lenz
Ambasador brytyjski w  Paryżu sir Georg Clerk odbył rozmowę 

z francuskim ministrem do spraw  Ligi Narodów Paul - Boncourem 
celem omówienia spraw , zw iązanych z poniedziałkowem posiedze­
niem Rady Ligi Narodów. W toku rozmowy na  życzenie Paul-Bon- 
coura ustalono, ze delegacja Irancuska i brytyjska dążyć będą do 
odroczenia wszelkich ważniejszych decyzyj, aż  do utworzenia się 
nowego Rządu francuskiego. W obec tego spodziewają się, że de­
cyzje Rady Ligi w  spraw ie utrzym ania lub zniesienia sankcyj w o­
bec W łoch będą odroczone na 2 lub 3 tygodnie. W obec tej decyzji 
tern większe znaczenie przyw iązują w  Londynie do zapowiedzia­
nej n a  sobotę narady państw  skandynawskich, a  także i Hiszpanji 
w  Genewie co do taktyki tych państw  w  Lidze Narodów. Posiedze­
nie to będzie tem  ważniejsze, że z Holandji, Danji, Szwecji i Nor- 
wegji przybędą osobiście ministrowie spraw  zagranicznych, aby 
wziąć udział w tej naradzie. O prócz tego obecni będą delegaci Hi­
szpanji. Finlandji i Szwajcarji. (PAT.).

W yniki obrad M ałe j Ententy
S ta ła  R ada  P aństw  M ałej E n ten-1  międzynarodowej zarów no, gdy cho- 

ty  ogłosiła kom unikat o p rzeb ieg u 1 dzi o  ich stanow isko wobec Ligi N a
obrad w dn. 6 i 7  m a ja  w Białogro- 
dzie, ok reślający  w n astępu jący  spo­
sób dyrek tyw y w spólnej polityki 
trzech  państw :

P a ń s tw a  M ałej E n te n ty  s ta r a ją  
się bron ić  w  ram ach  L ig i N arodów  
pokoju ż poszanow ania zobowiązań 
m iędzynarodow ych, p rze to  przeciw ­
staw ić się będą w szystkiem u co m o­
że zakłócić obecny stan  rzeczy w  E u 
p ie  Środkowej. P rzec iw staw iają  się 
zm ianom  g ran ic  d rogą  szkodliwego 
rew izjonizm u, ja k  rów nież pow roto­
w i n a  tro n  d y n a stji H absburgów .

M ała  E n te n ta  n ie  m a  żadnego po­
w odu zm ieniać w  czemkolwiek swej 
polityki.

T rzy  p a ństw a  podk reśla ją  głębo­
k ą  i całkow itą jedność sw ej polityki

Trzy kro tn y  w yb ó r rek to ra  U n iw ersy te tu
Dnia 7 m aja 1936 r. odbyły się 

w ybory rektora Uniwersytetu W ar 
szawskiego na la ta  akad. 1936-37, 
1937-38, 1938-39. W  wyniku g lo­
sowania w ybrany został dotych­
czasowy rektor prof. dr. Stefan 

Pieńkowski, który wyboru nie 
przyjął W  drugiem głosowaniu wy 
brano prof. dr. Fr. Czubalskiego, 
ten też wyboru nie przyjął. W ybra

Z Przem yśla
Strajk okupacyjny w fabryce „Minerwa*1

(Korespondencja własna)

Już trzeci dzień trw a strajk 
fabryce „M inerwa". Przeszło 50 
robotników okupuje teren fabry­
czny, walcząc o zmianę warunków 
pracy o i podwyżkę głodowych 
płac.

Pracodaw ca przez dłuższy o- 
kres czasu nie chciał konferować 
z przedstawicielami związku za­
wodowego metalowców. W resz- 

kiedy doszło do konferencji o- 
świadczył, że może jedynie pod­
wyższyć pracę dla robotników, 
zarabiających 1.20 gr. dziennie o 
20 gr., jakiejkolwiek innej podwyż 
ki odmówił. W obec takiego sta ­
nowiska zachłannego kapitalisty

Wyrok w procesie magistrackim
Trw ający  od kilku dni przed 

tut. Sądem okręgowym proces 
przeciwko 16 urzędnikom magi­
stratu , oskarżonym o nadużycia 
został w ub. tygodniu zakończony.

N a podstaw ie wyroku głównego 
oskarżonego, inkasenta Kabała, 
skazano za nadużycia w ładzy u- 
rzędowej na 1)4 roku więzienia.

Naczelnika rachuby miejskiej 
Ryczaja za  zaniedbanie nadzoru 
na 10 miesięcy więzienia, z zaw ie­
szeniem kary.

Siedmiu oskarżonych zostało za 
sądzonych na drobne kary .um o­
rzone am nestją; siedmiu zaś sąd 
uniewinnił.

Zwolnienie działacza naradawego
Został zwolnipny z aresztu śled i dlińskiego aresztow ano pod zarzu 

czego dr. W iktor Jedliński, prezes tem zbrodni stanu. Po trzytygod- 
pow iatow ego zarządu Stronnictwa nioweni śledztwie został obecnie 
'.udow ego w Jarosławiu. Dr. Je- [zwolniony.

Tekst wręczonego w Berlinie 
ministrowi Neurathowi kwestjona- 
rjusza brytyjskiego trzym any jest 
w  tajemnicy. W edług przypusz­
czeń, redakcja jego m a nosić wy­
bitne piętno wpływów brytyjskich, 
które od początku szły w  kierun­
ku złagodzenia zbyt sprecyzowa­
nych i ostrych formuł, proponowa 
nych przez Francję.

rodów, Niepodległości A ustrji, 
w ró tu  H absburgów , poszanow ania 
g ran ic  i postanow ień trak ta tó w , do­
tyczących zobowiązań wojskowych 
i wogóle poszanow ania zobowiązań 
m iędzynarodowych.

M ała E n te n ta  je s t  zwolenniczką 
sady  skutecznego bezpieczeństw a 
zbiorowego.

W  spraw ie  t r a k t a tu  lokarneńskie- 
go i następs tw , ja k ie  pociągnęło jego 
w ypowiedzenie, tr z y  p aństw a  p ra g ­
n ą  szybkiego zakończenia dyskusyj 
przygotow awczych pomiędzy m ocar­
stw am i lókam eńskiem i o zbiorowe 
bezpieczeństwo europejskie  ta k , aby 
M ała  E n te n ta  m ogła wnieść sw ój u- 
dział do dzieła  konsolidacji pokoju 
powszechnego.

ny w  3 głosowaniu prof. dr. W ło­
dzimierz Antoniewicz, prof. zwy­
czajny archeologji przedhistorycz­
nej w ybór przyjął.

HUTAMZA ŚZROtA JAHWOKWOWAPRYLINJK!
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rokowania zostały przerwane.
Pracodaw ca p. Rinde, który do­

rabia się na głodzie robotników — 
sądzi, że zmęczy robotników. Ro­
botnicy z Minerwy są  zdecydowa­
ni wytrwać, dopóki nie przepro­
w adzą .wszystkich swoich postu­
latów.

Zorganizowany przez Radę Zw. 
Zaw. i Zw. Zaw. metalowców 
komitet pomocy w ydaje żywność 
wszystkim strajkującym  robotni­

kom.
Solidarna i zdecydowana posta ­

w a strajkujących przy poparciu 
całej klasy robotniczej Przemyśla 
musi złamać opór fabrykanta.

Spraw a Nadrenji jest jakoby po 
minięta, a  spraw a Austrji poru­
szona dość pobieżnie. Również po 
ufność kw estjonarjusza odbiera 
mu poniekąd cechę jednostronne­

Strajk studentów 
w Bukareszcie

W ' B ukareszcie rozpoczął się 3- 
dniowy s tr a jk  dem onstracy jny  s tu ­
dentów  w yższych uczelni stolicy i 
m ia s t p row incjonalnych, uchw alony 
jako  p ro tes t przeciw ko aresztow aniu 
przywódców naczelnych organizacyj 
akadem ickich po kongresie  studenc­

Katastrofa lotnicza 
3 lotników poniosło śmierć

W  czw artek  po godz. 10-ej zderzy­
ły  s ię  w  Skokach w po w. w ągrow iec- 
kim  dw a sam olo ty  ćwiczebne. Jeden  
z sam olotów  ru n ą ł n a  ziem ię i  po­
grzebał pod szczątkam i załogę, sk ła­
da jącą  się z  oficera i  podoficera. D ru 
g i sam olo t zdążył lądować, lecz wsku 
te k  nierów nego te renu  skapotow ał. 
Jeden z lotników  wyskoczył ze  spado

OSTATNIE DEPESZE I WIADOMOŚCI NA STR. 1, 2

C h o r y  ż o łą d e k
tesł n ie ra z  przyczynq  po w sta w a n ia  na jrozm aitszych  c h o ró b  • tworzy 
t ł a  p rz e m ia n ą  m aferjl.
Z I O Ł A  Z  G Ó R  H A R C U  D - r a  L A U E R A
słosu je  s ię  przy  z ap a rc iu : sq ła g o d n y m  śro d k ie m  przeczyszczającym ,, 
•egu lu ja  ż o łąd e k , usuw ajq  sub sta n c je  gn ilne , z a tru w a ją c e  o rg an iz m .
Z I O Ł A  Z  G Ó R  H A R C U  D - r a  L A U E R A
stosuje s ię  rów nież  w c ie rp ie n iac h  w ą tro b y , n e re k , ka m ien i żó łcio­
w ych, c ie rp ie n iac h  hem o ro ld aln y ch , a rtre iy ż m ie  ł Innych c h o ro b a ch  
no tle  złej p rzem iony  m aterii.

U U iaao m o sc i < p o r to w e  
Sport robotniczy

Z O K AZJI O TW A RCIA  sezonu le ­
tn iego  I .  Rob. O środka W ych. Fizycz­
nego  w  niedzielę dn. 10-go m a ja  r .  b. 
odbędą się następujące  konkurencję:

O godz. 8 m in. 30. B ieg ko larsk i n a  
przestrzen i około 35 kim .:

S ta r t :  u l. Czerwonego K rzyża  20 
(gm ach A teneum ). S ta r t honorowy.- 
W ybrzeże —  M ost kolejowy. S ta r t 
fak tyczny  lotny. W ał M iędzyszyński 
do F a len icy  (pół m etek  Falen ica) i  z 
pow rotem , t. j. W ał M iędzyszyński, 
M ost Poniatow skiego (Ś lim ak), W y­
brzeże do gm achu A teneum .

O godz. 10 tu rn ie j „Sia tków ki'1 i 
„Koszyków ki11 d rużyn  żeńskich i  m ę­
skich. W  w yżej wym ienionych konku­
rencjach  m ogą b rać  udział drużyny 
stow arzyszone w  klubach robotniczych

drużyny  niezrzeszone.

P iłka  nożna
GW IAZDA — ZNICZ 3 :0  V A L K 0- 

V E R . W  środę  m iał być rozegrany  
n a  boisku Skry mecz o m istrzostw o 
k l. A  podokręgu robotniczego Gwia­
zda —  Znicz. D rużyna Znicza n ie  s ta ­
w iła  się jednak  n a  boisku wobec cze­
go G w iazda uzyskała  valkow er 3:0. 
Skutkiem  tego  o p ierw szem  m iejscu 
w g ru p  ę robotniczego zadecyduje nie 
dzielny mecz S k ra  —  Znicz n a  boi­
sku  Skry.

Obecnie ta b e la  podokręgu robotn i­
czego w ygląda  następu jąco : 1 ) Znicz 
19 p., 2) S k ra  17 p., 3) M arym ont 16 
p ., 4 ) Gwiazda 15 p., 5) S a rm ata  9 p.
6) C zarni 7 p., 7) D rukarz  6 p., 8 ) 
TU R  W isła  5 p.

Z am iast meczu o m istrzostw o r o ­
zegrano  zawody tow arzyskie, w  k tó­
rych  Sk ra  pokonała Gwiazdę 4:3 
(2 :0 ). B ram ki d la  Sk ry  zdobyli Sm o- 
sa rsk i (2 ) i  św icarz  (2), a  d la  Gwia­
zdy Felm an (2) i  W ilner. Sędzfa p. 
W ieczorek.

SE N SA C Y JN E  ZW YCIĘSTW O AU  
S T R P I N A D  A N G L JĄ . W  środę  od 
by ł się w  W iedniu wobec 60.000 w i­
dzów oczekiw any z dużem  zain tere­
sow aniem  mecz p iłkarsk i A ng lja  —  
A u strja . Sensacy jne  zwycięstw o od­
n iosła  d rużyna a u strjac k a  w  stosun­
ku  2 :1  (2 :0).

PIERW SZY  SZKOLNY T U R N IE J 
P IŁ K A R SK I. Od le lk u  dn i w W ar­
szaw ie odbyw a się zorganizow any po 

pierw szy  przez  Koło W ychow aw ­
ców Fizycznych, szkolny  tu rn ie j p ił­
ka rsk i, p rzy  udziale rep rezen tacy j

i-tu  szkół
M ecze rozgryw ane są  n a  boisku Po 

lon ji i  t rw a ją  po 2 x  30 m in. Zaw od­
nicy , w  w ieku ponad 16 la t ,  g ra ją  
ty lko  w  pa ntoflach  gim nastycznych. 
Z a  ew entualne przew in ien ia  sędziowie 
s to su ją  przep isy  ta k ie , ja k  w hokeju 

lodzi e , t .  j .  usuw ają  zawodników
określoną ilość m inut.
) M ISTRZOSTW O PIŁ K A R SK IE

KRAKOW A. Tegoroczne rozgryw ki 
p iłka rsk ie  o m istrzostw o K rakow a k ia

go ak tu  w  stosunku do Niemiec, a 
pozwala traktow ać ten dokument 
jako krok w stępny do  dalszych 
rokowań dyplomatycznych.

kim w T a rg u  M ures. N a  niektórych 
w ydziałach odbyły się jed n ak  w ykła 
dy, spowodu czego doszło do s tarć  
między s tuden tam i s tra jk u jąc y m i i 
m łodzieżą dem okratyczną, k tó rą  u si­
łow ała  b rać  udz ia ł w  w ykładach.

(PAT.)’.

chronem , jednak  spadochron n ie  roz­
w inął się i  lo tn ik  zab ił się n a  m iej­
scu. N a m iejsce w ypadku pośpieszyła 
n a  pomoc okoliczna ludność o raz  le­
ka rze . Śm ierć ponieśli.- Po r. obserw a­
to r  Janusz  Śliw iński, s ie rża n t O zor- 
kiew icz i  s t . sierż. A dam czyk. Pod­
oficer Lubiejew ski w yszedł z w y­
padku bez szwanku. (PA T .).

sy  A  p rze d s ta w ia ją  s ię  a tra k cy jn ie  
ze w zględu n a  udzcał w  nich  CracowL 
F a k t te n  w płynął znacznie _ n a  po­
praw ienie sy tuacji finansow ej klubów, 
z  k tórem i Cracovia ro zg ry w a  spo t-

O atatnio mecz Olsza —« Craoovia 
, przyniósł Olszy 670 zł. dochodu.

Boks
BIAŁA STO K  —  RYGA . 7:5. W 

B iałym stoku w  środę w ieczorem  ro ­
zeg rany  został m ecz bokserski po­
m iędzy rep rezen tac ją  R ygi, k tó ra  go 
ściła  już  w  W arszaw ie  i  K atowicach, 
a  rep rezen tac ją  B iałegostoku. _ Mecz 
zakończył s ię  zwycięstw em  Białego­
stoku  w  stosunku  7:5.

Zawody by ły  te renem  skandalu  na  
tle  sędziow ania. O to po trzecie j walce 
m iędzy K nisisem  R. i  M ajem , gdy 
ogłoszono w ynik  rem isow y zawodnik 
ło tew ski zaczął gestam i w yrażać  swe 
niezadow olenie, a  sędzia  punktow y ze 
strony  łotew skie j p. H asenfus opuścił 
stolik . Mecz przerw ano  n a  dłuższy 
czas, gdyż Łotysze  n ie  chcieli da lej 
w alczyć, żądając  na to m ia st w ypłace­
n ia  p ieniędzy zgóry. O statecznie kon 
f lik t załagodzono w te n  sposób, że  po 
półgodzinnej p rzerw ie  Ł otysze  w esz­
li  n a  iring, na to m ia st sędzia  pnktow y 
p. H asenfuss n ie  zgodził się da lej sę­
dziować, wobec czego punktow ał ty l­
ko jeden sędzia s t. sierż. Now akow ­
ski.

L e kko a tle tyk a
ŚRODOW E ZAWODY LEK KO A T­

LETYCZNE. D la celów p ropagando­
w ych zarząd  W OZLA postanow ił o r­
ganizow ać w  każdą środę zaw ody lek  
koatletyczne p rzy  udziale czołowych 
zawodników stolicy:

W  ub ieg łą  środę odbyły s ię  poraź  
pierw szy tego  rodza ju  zaw ody n a  bo­
isku Sk ry . U zyskane w yniki przed­
s ta w  a ją  się następująco:

1000 m . —  Z em brzus (Pol.) 2:46,8 
sek. 150 m . —  Łopuszyński (Po l.) 
17,2 sek.; ku la  —  G ieru tto  (W arsz .) 
14:76 m .; skok w dał —  G ostkowski 
(Po!.) 619 cm.; 60 m . p a ń  —  C hrza­
now ska (W arsz .) 8,1 sek.

N adm ienić w arto , że G ieru tto  uzy ­
skał w  ku li w ynik 15,34 m ., jednak  
r z u t  te n  by ł p rzekroczony.

Tenis
JĘ D R Z E JO W SK A  W  W IE D N IU . 

N a  m iędzynarodow ych zaw odach te ­
nisow ych w  W iedniu Jędrzejow ska 
odniosła szereg  sukcesów.

W  grze  pojedyńczej pań  P olka  po­
konała  P ro b s t 6:0, 6:0, Sass 6:0, 6:2, 
a  K rauss 6:3, 6:2. Oczywiście najcen­
n iejsze je s t  zwycięstwo nad  K rauss, 
k tó ra  je s t  p ierw szą  ra k ie tą  A ustrji.

Samolotami 
podróżujemy 
tanio, szybko 
i wygodnie
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Na ziemiach południowo-wschodnich

Dzień 1 Maja we Lwowie i w Zagłębiu Naftowem
L w ów  w

W  uzupełnieniu lakonicznej w ia­
domości telefonicznej o  imponu­
jącym przebiegu św ię ta  Robot­
niczego w e Lwowie, dodać trzeba, 
że było ono czemś ta k  potężnem, 
że całe życie m iasta  pozostaw a­
ło pod jego znakiem.

ju ż  w e wczesnych godzinach 
rannych, gdy  pobudki orkiestr 
robotniczych w  różnych dzielni­
cach m iasta zainaugurow ały pro­
letariackie święto, unieruchomiono 
komunikację tram w ajow ą, doroż­
karską, również zastó j na w szyst­
kich biurach, w  fabrykach i na 
robotach publicznych zapow iada­
ły, że rozm iary 1 M aja będą nie­
zwykłe. W ładze kordonami zam­
knęły miasto, aby  nie wpuścić ro­
botników i ludności pracującej z 
okolic podmiejskich. W  lokalach 
robotniczych zgromadziły się nie­
przejrzane tłumy robotnicze, aby 
następnie pochodam i udać się na 
plac Gosiewskiego, gdzie trady­
cyjnie odbyło się manifestacyjne 
zgromadzenie ludowe.

Cała m anifestacja pozostaw ała 
pod wrażeniem  krwawych w y­
padków, które pochłonęły tyle 
ofiar. O rkiestry grały wyłącznie 
pieśni robotnicze lub marsze ża­
łobne. Las sztandarów , wszystkie 
pokryte czarną krepą.

Uroczyste zgrom adzenie zagaił 
uczestnik wszystkich obchodów 
majowych, tow . Lisiewicz, zgro­
madzenie uczciło pam ięć poległych 
jednominutową ciszą, a  orkiestra 
odegrała m arsza żałobnego Szo­
pena. W śród  niezwykłego nastro­
ju zgrom adzonych przemawiali: 
tow. Szczyrek, Buniak (NSDR), 
Scherer (Bund), W astom an (Poalej 
Sjon), Laskowski i Henź (Związki 
Zawodowe), M arkow ska imieniem 
kobiet, Dinderhoffer (młodzież ro­
bota.), Naumenko (akademicy so- 
cjal.), poczem jednomyślnie uchwa 
łono rezolucję, proklam ującą ha­
sła walki robotniczej i zaw ierają­
cą płomienny p ro test przeciw sys­
temowi rządzenia, od którego 
krwią spłynęły bruki Lwowa.

W  trw ającym  przeszło godzinę 
imponującym pochodzie przez 
główne ulice m iasta, w śród to­
nów pieśni rewolucyjnej czy ża­
łobnej, przeryw anej ponurym łos­
kotem w erbla, z w ielotysiącznego 
korowodu nie odezw ał się ani j e ­
den okrzyk. Zgrom adzone na uli­
cach tłumy publiczności z odkry­
łem! głowami przyglądały się te ­
mu majestatycznem u pochodowi, 
który imponował sw oją postaw ą

d n iu  1 Maja
i w szystko mówiącem milczeniem. 
Całe miasto rozumiało, że idzie 
zorganizow ana arm ja proletarjac- 
ka, przepojona uczuciem strasznej 
krzywdy, zdecydowana na w szyst­
ko. Pod teatrzem , po przem ówie­
niu tow . Haducha i odegraniu pie­
śni rewolucyjnych, m anifestacja 
w śród bojowego nastroju mas, zo­
s ta ła  zakończona.

.Wedle oceny pism burżuazyj- 
nych, w  m anifestacji wzięło u- 
dział 40 tysięcy ludzi, wedle na­
szego obliczenia ocena ta  jest 
b liska praw dy. Około 50-tysiącz- 
na, św ietnie zorganizowana, kar­
na  m asa ludzka, dała  świadectwo 
prawdzie, że Lwów czerwony — 
to  aw angarda ruchu robotniczego 
w  Polsce, kierow ana przez jego 
organizacje polityczne i związki 
zawodowe.

W  pochodzie wzięła też udział 
g rupa  ZZZ, złączona z całym pro- 
letarjatem  Lwowa wspólnie prze­
laną krwią podczas tragicznego 
pogrzebu. W  południe zw racał u- 
wagę ogromny udział młodzieży 
robotniczej i pow ażna grupa aka­
demicka.

Po południu odbyła się, przy 
przepełnionej sali Teatru W iel­
kiego, Akademja, na której prof. 
Szymkiewicz wygłosił znakomite 
okolicznościowe przemówienie, a 
artyści teatru, chór kolejarzy i ór- 
kistry wypełniły część artystyczną 
program u, wśród spontanicznego 
entuzjazmu tej niezwykłej w gm a­
chu teatralnem publiczności robot 
niczej.

W ładze policyjne usunęły się 
zupełnie w czasie trw ania całej 
manifestacji. W szystko pozosta­
wało pod kierownictwem spraw ­
nie działającej milicji robotniczej. 
Żaden incydent nie zakłócił tego 
imponującego święta proletariac­
kiego.

Zainaugurowała św ięto delega­
cja wszystkich organizacyj robot­
niczych na cmentarzu janowskim, 
gdzie na  polach poległych osrat- 
nio robotników złożono wspólny 
wieniec, a  tow. M arkowski, lin ie ­
niem całego proletarjackiego Lwo­
wa, w  przemówieniu złożył zape­
wnienie, że ofiary poległych nie 
będą daremne. Taki też charakter 
i przebieg m iał 1 Maj we Lwowie.

Tabela loterii
2-gi dzień ciągnienia 4-ej klasy 35-ej Loterji Państw.

I i II ciągnienie
Główne wygrane

10.000 z ł. n r. 43121.
5.000 z ł. n r. 35384 133767

137656 156924 159808.
2.000 z ł. n r. 7225 22967 30377 

39623 53902 54337 56995 56660 
56286 67333 75513 105812 104812 
109516 130434 151198 153752.

1.000 zł. nr. 1690 4911 12066 
17719 38019 43492 45136 51529 
56625 58578 67839 78179 

105918 113643
128232
151315
170543

132756
151530

137651
153406

86409
122859
139533
172151

183002 183917.

1 Maja w Zagłębiu Naftowem
Tegoroczny obchód i-go  m aja 

był dowodem nietylko liczebnego 
wzrostu ilości uczestników robot­
niczego święta, ale dowodem kar­
ności i dyscypliny organizacyjnej.

Już w przeddzień 1-go m aja czy 
nione były gorączkowe przygoto­
wania ,ażeby rew ja sił robotni­
czych w ypadła jaknajokazalej.

We czwartek wieczorem wyru­
szył z Domu Robotniczego w  Bo­
rysławiu pochód robotniczy z po­
chodniami i orkiestrą, która  ode­
grała  szereg hymnów i melodyj ro 
bofniczych.

W  piątek, w dniu właściwego 
święta, p raca zam arła we w szyst­
kich bez w yjątku warsztatach. 
Stanęły au ta  i dorożki .sklepy, re­
stauracje przez cały dzień były za­
mknięte. Rano odbyła się pobud­
ka orkiestry robotniczej; Od wcze­
snego ranka do „Domu Robotni­
czego, pięknie udekorowanego i 
ozdobionego portretem  tow. D a­
szyńskiego, zmierzały bez przerwy 
gromady robotnicze z W olanki, 
Tustanowic, Mrażnicy i dalszych 
okolic. Punktualnie o godz. 10 na 
placu obok Domu Robotniczego

rozpoczęło się zgromadzenie lu­
dowe. Na trybunie ozdobionej 
czerwonemi sztandaram i zasiadło 
prezydjum. Tow. Przewłocki za­
gaił zgromadzenie, poczem wygło 
sili przemówienia w imieniu PPS . 
tow. Zygm. Piotrowski i Br. Ska- 
lak, tow. Hering (P oalej-S jon) i 
tow. Hankiewicz (U SD P). Rezo­
lucje, odczytane przez tow. Halu- 
cha uchwalono jednomyślnie, u- 
chwalono- też żądania, zgłoszone 
przez ukraińskich i żydowskich 
robotników.

O godz. 12 rozwinął się w spa­
niały pochód, liczący ponad 15.000 
uczestników, kroczących w  naszych 
szeregach. Pochód, który trw ał go­
dzinę, poprzedzała orkiestra i 
sz tandar partyjny. Pochód prze­
szedł przez ulice: Limanowskiego, 
Listopada, W ojciechowskiego, Mi­
ckiewicza i gen Żeligowskiego, 
wrócił z powrotem pod Dom Ro­
botniczy, gdzie jeszcze raz prze­
mówił tow. Piotrowski, kończąc o- 
krzykiem na  część organizacji bo- 
rysławskich towarzyszy. P r-ządku  
pilnowała przez cały czas milicja 
partyjna.

W ieczorem w Domu Robotni­
czym" odegrane zostały dwa frag  
menty z „Róży" i „Sułkowskiego" 
poczem wykonane zostały dekla­
macje i utwory chóralne. Przebieg 
uroczystości majowych w  Borysła­
wiu był dowodem ciągłego wzro­
stu naszych sił.

***
O innych miejscowościach za­

głębia naftowego napiszemy od­
dzielnie.

Groźny pożar 
w Dawidgródku

W Dawidgródku, pow iat stoliń- 
ski, w  jednetn z zabudow ań gos­
podarskich w ybuchł pożar, który 
objął około 100 domów. Rozszerza­
jąc się dalej, ogień przerzucił się 
przez rzekę Horyń i zniszczył całe 
przedmieście. Spaliło się około ty­
siąca domów mieszkalnych i budyn­
ków  gospodarskich na  szkodę 250 
gospodarzy, przeważnie rolników. 
Z trudem uratow ano 3 wielkie mo­
sty na  Horyniu. W edle niespraw ­
dzonych informacji spaliła się ko­
b ieta  i dwoje dzieci.

W ia d o m o ś c i
Z CAŁEGO KRAJU

DWA RAZY CHCIAŁA POZBA­
WIĆ SIĘ ŻYCIA Z  BRAKU PRACY.

21-L M arja Kubicka, bezrobot­
na, zam. w  Krakowie, p rzy  ul. A- 
rjańsldej 7, usiłow ała pozbaw ić się 
żyda, w ypijając w iększą ilość jo ­
dyny. Desperatce przepłukano żo ­
łądek, poczem  przewieziono ją  do 
szpitala. Poniew aż stan  nie by ł gro 
żny, Kubicka szpital opuściła.

W e czw artek p rzechodnie zauw a 
żyli na moście jakąś  młodą kobietę, 
która skoczyła do wody. Jeden z 
obecnych rzucił się samobójczyni 
na ratunek  i  z  wielkim trudem  w y­
dobył ją  z wody.

Na miejsce w ypadku wezwano 
Pogotowie, które  po zastosow aniu 
zabiegów przyw róciło desperatkę 
do przytomności. Początkow o od ­
mawiała ona wszelkich odpow ie­
dzi. W końcu, po  przywiezieniu jej 
do szpitala, okazało się, że jest to 
ta  sam a Kubicka.

Przyczyną zam achów  n a  życie 
jest b rak  pracy.

5 LAT WIĘZIENIA ZA ZABÓJ­
STWO.

Przed sądem  w  Krakowie odbyła 
s>ę rozpraw a Jan a  Tylca z Zelczy- 
nY, oskarżonego o śmiertelne pobi­
cie Stanisław a Chmielarczyka na 
tle rywalizacji o kobietę.

Na rozpraw ie Tylec przyznał się 
do czynu. Po  przeprow adzonej roz 
Prawie i w yw odach stron, przew o­
dniczący ogłosił wyrok, skazujący 
Tylca na  5 la t więzienia.

Wygrane po 200 zł.
222 40 72 422 529 07 47 7Ó7 815 529 

48 94 1067 75 94 148 69 399 408 17 60 
564 81 644 724 863 921 89 2018 112 37 
215 322 30 68 484 90 561 68 59 802 928 
75 90 3007 09 165 233 588 618 822 959 
4211 91 354 517 99 656 734 5009 30 55 
141 72 219 33 98 3Ó5 85 540 46 710 73
87 897 910 28 56

6051 204 350 53 478 522 661 846 
985 7039 064 137 212 53 74 405 57 555
88 605 827 977 89

8061 94 96 361 63 430 39 72 588 725 
9101 28 77 254 57 373 504 754 858 903 
21

10079 131 69 290 408 42 520 83 97 
615 769 980 11265 352 83 453 558 66 
663 64 714 80

12077 17l 273 398 443 672 951
13171 88 238 590 9l 610 87 741 59 

92 981
14068 118 327 66 94 413 40 52 533 

81 694 732 86 80l 926 80
15020 207 229 313 505
16010 182 242 92 384 424 53 93 505 

69l 763 87 928 17031 173 281 96 347 
426 583 746 815 53 79 937 43

18108 51 99 265 392 525 992 19014 
065 589 607 39 55 92 823 915 79 20S9 
273 621 763 825 989

21006 157 88 342 466 84 518 602 785
22069 222 28 30 73 511 631 704 908
23021 32 86 128 264 513 72 656 724 

915 65 63
24U2 240 68 338 88 410 15 18 96 

513 605 26038 84 133 67 378 96 427 
32 508 601 720 77 88 821

26038 84 133 67 378 96 427 32 508 
601 720 77 88 821

27008 39 289 360 459 25 856
28009 52 113 211 37 81 88 421 63 

541 774 820 968 29140 300 31 406 49 
566 87 94 701 858 990 99 30064 117 
328 80 455 614 743 70 978 81 31115 
36 230 457 95 648 68 735 37 76 804 37

32085 165 333 78 589 637 712 63 923 
27 49 33060 302 442 96 98 821 911 42

34038 228 333 39 83 460 560 825 
36035 70 157 248 315 19 411 545 612 
711 801 40

37028 323 474 545 61 716 79 841
38018 21 49 197 203 34 62 350 509 

792 858 39161 276 307 61 430 48 517 
786 40008 107 283 490 651 846 947 67 
99 41085 111 15 58 244 462 654 820 
27 42132 89342 89 519 670 706 805 947 
90 43023 82 154 61 74 476 860 900 11 
65 99 44169 327 459 98 519 41 699 762 
832 979 45152 56 241 423 26 722 50 
38 62 46049 52 90 92 149 562 621 48 
747 50 889 922 66 47095 127 205 392 497 
756 831 48096 260 726 946 49093 131 
74 282 368 553 747 60 98 800 15 87 
911.

50114 567 602 824 45 51020 196 
605 13 988 52025 30 46 59 250 6S 
365 74 432 505 40 68 715 60 817 960' 
53246 315 38 53 61 74 470 93 551 661 
853 54213 39 323 696 821 989 90 55003 
29 106 21 33 273 302 66 67 570 605 749 
804 42 64 56032 66 88 96 112 255 341 
653 719 56 918 29 67013 16 80 157 210 
414 534 78 855 99 908 62 58004 6 185 
362 439 666 33 94 607 15 78 877 963 
69018 192 428 625 705 899 60086 229.

70 89 456 739 84 984 61056 219 305 
25 441 80 611 27 880 944 60 62184 
282 347 454 79 642 829 918 52 63213 
331 619 43 627 96 770 76 895 962 64467 
613 65065 70 395 454 502 40 638 812 
969 66286 412 600 87 94 790 805 92 
67051 81 120 229 408 20 655 88 637 
76 721 26 68027 63 165 388 631 885 
69120 217 56 318 42 777 823 70009 
47 274 325 412 60 613 23 610 57 75 
708 945 71565 89 705 911 43 66 72420 
66 637 93 73011 75 121 47 339 434 609 
741 887 905 74202 10 20 81 314 60 
562 667 844 939 46 62 76 75017 89 90 
241 330 551 606 42 69 72 724 76 894 
957 85 76072 157 283 337 50 540 958
90 77009 13 101 66 81 280 05 387 491
92 512 862 97 99 941 78018 130 83 258 
381 518 95 618 66 862 926 79018 375 
632 755 857

121 84 245 324 65
76 79 650 58 793 800 11 12 66 81133 
84 259 370 416 21 567 86 94 607 81 

i 82160 338 731 833 37 42 929 83110 
73 237 372 456 521 633 781 79 84008

27 117 227 322 95 427 38 67 643 64 904 
85027 125 76 228 31 93 545 52 618 40 
■21 42 847 996 86085 305 681 87153 608 

78 907 86 88061 125 292 474 588 690 
811 24 89046 12 31 78 388 417 542 696 
737 837 59 903 24 90053 167 255 82 
310 420 97 540 632 713 22 34

91251 348 80 92017 28 106 60 389
93 499 512 56 72 80 896 988 98ŚŚ9 73 
87 207 67 84 348 70 92 509 633 763 
843 979 94204 21 387 400 87 643 795 
990 95267 595 627 977 85 98 96193 646 
70 47 823 906 97089 113 206 54 512 39 
953 98150 821 403 602 58 987 99045 
‘30 70 405 620 84 984.

100274 301 56 68 525 92 668 73
997 101007 115 17 24 330 512 600 15 
717 89 955 102872 613 749 982 103016 
218 377 83 547 684 86 80 692 93 966 
104011 80 240 425 525 711 45 49 69 
87 814 38 907 52 105430 43 616 758 
888 914 76 106028 61 166 261 403 607 
12 49 950 61 107058 88 217 84 343 
443 676 93 780 891 901 74 108032 98 
211 362 492 568 68 672 90 98 725 
881 91 956 109063 189 324 441 92 
544 80 614 20 69 771 72 900 50 
110089 111 203 10 74 30 293 98 574

18 87 106 215
318 26 497 98 707 810 40 987 87 
112040 92 232 84 549 94 681 85 713

113016 95 100 7 201 89 816
17 34 73 939 114148 74 288 91 319 
426 86 506 603 42 906 24 46 115103 
9 20 209 51 78 811 556 677 82 720 
47 75 116257 391 420 30 72 678 782 
975 117003 63 66 129 80 206 17 845 
510 963 118010 212 811 86 861 911 
17 119241 45 73 83 454 70 547 946

120218 341 590 734 937 121020 65
108 314 32 538 652 834 51 953 122113 
6 72 344 51 71 594 601 40 65 85 721 
56 878 943 55 82 123307 56 513 38 
619 40 68 124087 298 412 64 82 ‘ '  
729 44 77 973 95 125118 52 77 
302 71 406 59 95 604 56 813 75 
126053 265 834 589 607 33 783 39 
811 90 950 74 127013 383 205 867 539 
50 784 822 50 958 128040 90 113 41 
282 86 873 129022 176 306 9 454 789 
819 130099 278 337 429 722 67 85 907
91 131194 341 565 815 60 990 132017 

41 194 224 532 808 291 133079 118 
39 99 439 50 527 741 807 134061

. .3  68 79 591 605 38 819 42 48 135396 
419 34 519 638 875 916 92 136395 419 
64 515 753 91 875 137001 38 138 426 
539 632 48 91 713 69 844 96 934 
138092 107 38 230 313 44 402 31 68 
663 707 919 98 139194 215 655 97 
950 140151 286 350 84 403 39 74 711 
68 88 95 141079 185 451 648 672 820 
83 928 142041 94 198 202 443 84 602 
749 881 904 12 20 143028 202 26 405 
605 623 732 56 79 900 3 66 144092
94 112 315 74 686 838 907 8 145001 
216 94 302 22 29 68 679 740 809
47 964 72 146069 82 124 294 435 
553 621 83 74 147169 94 372 81 756 
834 1806 153 65 203 51 809 729 823 
19068 141 54 501 62 926 70 150065 91 
116 202 61 525 644 84 787 151071 112 
’ 322 58 457 872 927.

497 576 633 918 33 40 48 154024 150 
7-' ,2 94 206 98 346 450 52 95 677 
87 709 32 908 50 66 155166 248 73 
308 22 30 438 39 83 556 93 655 56 
‘ 14 18 82 156015 86 126 225 50 
427 62 85 663 741 63 157050 97 392 
579 665 920 158017 95 136 213 333 
575 723 895 975 159525 39 74 608 61 
757 64 840 61.

160051 84 138 73 422 638 161044 
57 121 272 431 79 556 902 28 94 
162032 108 13 207 11 15 416 599 637 
702 40 831 976 163006 22 189 318 
“  618 916 164016 89 166 343
79 427 92 165075 144 78 276 456 776 
87 901 166041 79 131 70 392 494 
167002 92 110 60 308 9 45 404 730 
168132 50 416 43 60 575 633 997 
169057 336 81 575 673 724 873 971 
170014 256 324 493 589 636 96 703 
. . . 911 171146 90 402 526 624 
172140 83 242 427 504 20 628 85 798 
838 78 954 173003 36 197 225 62 387 

786 95 174606 719 903 14 84 88 
175169 217 23 350 51 61 574 654 781 
9999 176058 137 87 388 433 540 618 
37 824 177135 91 249 306 609 864 89 
178015 26 66 102 498 597 679 842
37 911 179129 223 325 609 72 880

180145 204 313 67 421 75 707 22
829 49 181357 452 531 35 69 605 

747 812 49 906 26 56 71 182013 119 
47 280 583 641 50 956 183019 268 
359 83 786 955 85 99 184068 144 280 
491 737 185112 304 624 78 740 64 
186077 171 305 51 440 589 93 945 
187107 455 568 611 785 188073 116 
23 523 687 95 836 918 189025 195 
299 450 85 598 33 850 190139 95 215 
55 355 66 98 490 574 741 90 833 82 
191096 116 66 235 73 399 561 743 
192207 24 60 367 512 612 832 940 
78 193117 40 377 661 95 789 194106 
22 81 92 356 550 74 949.

III ciągnienie
Główne wygrane

S ta ła  w y g ra n a  d z ie n n a  30.000 z ł. 
p a d ła  n a  N r . 142887.

10.000 z ł . :  62085 81859.
5.000 z ł . :  21042 38073 47905 59814 

62049 138640.
2.000 z ł . ;  2603 4770 20629 28360 

34568 48156 50898 68868 76134 117831 
158524 159499 178810.

1.000 Z ł.: 4041 5467 8128 14628 
34680 44435 46314 49627 51254 56958 
60421 62536 72069 76361 85130 85539 
97702 104565 105567 111620 112542 
115987 119195 128306 132230 138124 
130904 158694 170268 V2122 180773 
183360 188575 189848.

Wygrane po 200 zł.
403 69 755 71 75 973 1004 211 46 

364 489 507 745 69 814 72 928 37 71 
2024 104 829 651 53 3207 695 743 69 
4049 268 391 652 814 905 5097 147 
85 762 850 6304 404 718 810 53 7042 
153 97 517 58 674 833 61 86 963 50 
74 79 8051 632 64 9036 74 195 337 
51 763 964 10003 31 217 697 873 965 
11295 408 749 12085 866 403 23 708 
13075 78 698 736 848 983 14306 575 
99 683 15052 209 49 66 335 534 635 
781 875 983 16061 92 128 810 95 463 
866 75 88 94 17292 394 542 806 941 
18116 822 84 19040 41 193 370 529 
63 638 888 924 20246 49 300 
814 68 915 63 65 21028 148 98 249 
834 645 854 22089 90 276 342 466 525
38 664 94 971 23002 74 122 29 488 
592 833 24203 505 987 25138 210 321 
781 26185 286 612 27021 95 108 204 
826 670 731 83 69 841 28010 89 248 
443 576 724 813 29541 301 10 337 98 
633 935 31017 319 895 913 57 32278 
84 473 897 33309 518 700 877 34184 
35149 859 37460 83 522 758 906 38057 
680 89070 120 553 729 40259 463 269 
73 18 41376 452 721 31 910 42264 "  
328 470 758 43288 461 668 888 . .  
976 44058 403 81 780 917 58 45053 
46035 117 65 314 448 863 906 51 
47159 332 747 923 48633 929 99 .9218 
391 542 616 20 895 928 50203 548 603 
60 949 88 51057 292 808 52004 23 132

152126 532 759 72 845 S79 153390 710 848 80 53065 427 38 710 54425

51 58 982 55032 111 20 293 539 668 
5202 61 318 663 97 782 218

57334 466 766 58064 59211 516 642
776 60071 106 302 409 966 61029 123
67 21 690 96 724 815 989 62104 865 
404 551 703 63850 64124 40 862 65107
76 218 54 313 91 458 78 697 694 66019 
35 46 86 175 598 67402 35 54 582 604 
6 719 950 68286 850 74 69244 54 350
835 70002 101 444 652 762 865 953 
71154 898 667 778 72025 182 268 
73117 69 267 341 622 74072 457 709 
923 92 75168 992 76041 266 379 509
628 77224 57 405 610 77 80 955 78051 
566 83 838 918 79182 229 332 81 650 
80220 614 704 84 42 80 81172 656 685 
793 971 82052 89 344 866 83126 671 
818 75 940 45 84354 426 596 619 756 
85145 204 401 693 86022 829 485 689 
824 87436 53 89 606 88 676 782 35 
828 88263 97 662 84 909 66 81 89011 
234 806 695 777 839 917 47 90340 67 
827*43 66 91063 471 770 874 92216

599 637 806 25 94113 329 
420 28 33 876 971.

95005 121 50 320 714 27 28 828 
96096 177 235 313 5186 729 918 
97707 848 74 98332 510 76 650 708 
98039 638 56 979 

100119 270 557 841 101177 88 234
68 97 309 724 32 64 984 87 102508 637 
798 947 81 103189 260 745 104347
448 83 539 945 95 105355 88 970 
10283 984 107237 867 906 108381 
109002 17 66 254 110617 955 111065 
67 114 256 400 40 530 892 950 66 
112754 880 113504 62 694 760 846 
114226 685 900 115018 129 202 332 
500 681 845 116419 551 609 723 891 
976 117203 333 447 55 550 729 58 
118553 806 942 119037 149 997

120141 222 54 58 672 843 948 87 
121089 114 298 506 47 49 88 630 
122266 480 90 617 726 842 46 55 
123037 41 479 545 660 124052 102 
33 91 421 509 826 125066 119 84 256 
742 59 829 91 900 126224 391 404 576 
855 63 127 471 510 76 83 684 128169 
561 633 735 78 966 129020 32 129 
218 317 640 48 727 42 924 30 130014
77 266 479 525 71 131010 75 247 338 
92 434 572 848 921 81 132179 251 611 
133536 59 83 724 134138 306 419 509
629 851 135019 498 521 941 64 136002 
479 585 682 810 137402 675 98 700 
87 138333 88 457 630 766 804 959 
99 139146 646 728

140005 505 645 925 71 141003 374 
457 596 636 966 142163 89 294 698 
766 851 63 143492 503 658 713 
144122 44 579 624 62 145209 301 
442 96 553 821 146493 539 756 884 
147060 770 76 148238 618 82 89, 98 
149186 400 46 603 80 792 929 150070 
125 297 327 48 410 85 593 635 766 
863 151523 606 779 97 152004 237 
611 40 802 153506 774 154190 219 
356 61 517 81 904 155197 469 96 638
836 963 156037 85 292 424 528 29 
606 988 157113 32 235 483 752 158034 
214 703 68 86 ,59700 36

160285 632 161102 36 336 60 641 
885 162339 71 423 613 723 61 82 
16335544664669790 164092408
835 50 58 165091 436 617 792 . . .  
978 166630 749 167055 296 386 443 
601 710 863 929 168207 76 696 706 
9 20 68 90 873 169045 71 217 54 864

170137 417 852 171188 260 551 50 
58 86 754 172454 688 99 886 
173415 53 752 842 174193 314 97 
929 175062 88 119 285 380 81 588 619
777 858 176078 99 430 93 693 778 
177000 551 678 178036 77 135216 370
449 756 98 865 81 179484 559 745

180011 290 479 608 857 181082 180 
441 706 34 865 182038 227 84 327 59 
440 629 785 183199 258 634 184114 
236 431 714 85 185305 638 704 802 20 
21 914 186020 288 337 433 517 651 
731 187203 443 532 632 787 802 943 
188019 114 422 559 68 832 929
189021 191 302 39 55 466 90 ” * 
190320 37 455 730 916 191266 300 
27 499 591 93 973 192014 435 565 
961 193514 933 71 194583 649 851

IV ciągnienie
Wybrane po 209 zł.

69 105 321 632 85 703 993 1001 83 
171 240 944 2450 680 868 8492 720 
99 4119 45 56 492 16 524 63.1 726 “

903 5135 387 743 986 6187 648 717, 
7068 118 501 714 71 812 905 9053 318 
514 43 608 909 10232 587 674 99 887; 
76 11023 64 177 349 12065 98 449 
654 766 990 99 13043 46 655 14199 
414 65 722 909 15036 260 941 16021'
• 608 824 904 17043 180 318

8 639 710 88 964 19298 648 
720 867 934 20012 120 76 427 665 733 
813 21080 164 261 391 579 603 84 89 
22120 313 23081 260 65 675 24011 15 
375 681 992 26018 164 510 26251 675 
27155 206 725 28024 94 854 68 440 
908 26 29045 658 934 40 79 30050 495 
811 31098 153 492 922 32012 219 666 
884 959 33260 360 741 861 84060 116 
725 63 35364 446 619 36 53 36004 215 
626 37031 38106 864 986 75 39000 
119 524 69 937.

40004 66 644 789 41054 412 76 88 
42054 137 833 43208 61 940 44062 
115 45818 31 38 48 684 770 46063 305 
555 825 66 47148 70 95 254 92 434 
552 611 738 48046 60 303 689 693 
49145 200 604 746 77 806 997 60077 
235 827 51209 20 406 88 626 622 53 
54 828 52122 316 612 93 973 53174 
943 54142 422 647 815 924 56004 530 
714 47 903 4 60 66111 242 573 869 
67054 257 333 826 946 58072 493 612 
757 845 59005 8 131 326 520 881 901;

60964 61039 203 319 82 62267 985 
63459 820 64418 639 66066 238 821)
509 16 39 866 66391 473 776 817- 
67163 464 68193 317 460 774 69713 
70280 407 595 778 71134 291 658 730 
863 74 72636 915 73101 736 80 977, 
74014 38 53 711 75114 760 855 76179 
451 77381 407 594 78128 203 79110

i3 75 584 676.
80433 690 967 81187 254 309 948 

82091 290 575 849 83408 510 25 40 
51 778 84474 504 85115 605 86321 56 
90 874 87036 199 429 604 909 88008 
48 186 89 379 430 545 57 649 967 
89280 377 506 984 90466 795 838 
91023 141 407 528 969 92179 321 623 
767 839 82 83 93120 406 614 82 94373 
677 784 865 93 95499 707 821 96234 
468 598 900 97008 187 89 435 766 
853 98052 131 59 203 603 54 900 66 
99053 94 119 138 304 421 64 540 7181 
100110 245 356 488 647 67 771 101068: 
281 102228 32 95 940 103136 728
38 104396 638 797 105000 100 206 
347 456 731 805 25 63 906 106011 148 
367 617 107059 406 663 868 928 
108296 507 612 109305 661 110178 
336 90 475 615 871 972 76 111648 
790 850 112030 328 752 816 113133 44 
262 400 514 695 828 88 84.

114129 258 813 83 832 972 115042 
177 646 116156 204 466 830 988 117936 
76 89 118179 766 119195 262 373 528 
709 12 54 1120536 678 871 925 43 72 
121027 147 254 393 745 122065 73 258 
450 75 593 649 718 123179 643 52 
124160 276 497 785 90 125226 68 435 
644 703 46 126104 99 641 48 804 15 
127313 420 560 852 128075 288 507 636 
923 129012 60 753 978 86 130380 401 
618 64 815 939 131113 68 705 806 62 
132113 305 24 514 820 133166 507 754 
64 134242 601 11 838 62 91 135022 869 
430 503 772 136224 421 669 765 967 
137139 86 499 945 158022 529 90 643 
139093 372 575 726 140062 72 75 885 
496 829 141720 79 142106 86 573 645 
838 62 143 361 529 50 72 927 62 144020 
230 380 418 145212 673 89 945 146290 
366 687 617 787 147178 849 86 148134 
437 88 149187 607 984.

150373 403 792 151170 345 808 72 
917 152154 698 990 153250 314 539 836 
154102 203 49 420 617 824 80 971 
155151 95 472 601 47 997 156211 829 
33 157161 219 356 825 919 30 158056 
411 61 542 684 700 159365 854 160012 
393 521 757 877 161269 318 653 648 774 
162138 292 469 570 806 908 10 163997 
164125 352 666 79 696 735 166364 784 
166004 6 242 486 88 605 26 734 972 
167188 211 558 168107 525 64 826 63 
169781 170497 515 45 37 721 903 171061 
98 224 172200 650 173 168 90 451 596 
174325 448 533 34 926 40 176194 213 
424 501 961 177389 442 178040 481 443 
62 179274 584 766 180273 89 181228 
804 9 182193 243 45 362 732 835 183243 
46 496 793 823 903 184287 383 697 
185280 869 186034 ,62892 187037 313
510 81 696 188392 719 817 189029 974
190089 677 655 827 191337520 192096
375 575 89 718 865 194270 535 707 866
972.
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K R O N IK A  K R A K O W S K A
Strajki krakowskie Radjo krakowskie

W  Krakowie obecnie stoi w straj 
ku okupacyjnym 11 fabryk. W  wię 
kszości strajki objęły przemysł me­
talurgiczny. W  przemyśle tym straj 
kuje 6 fabryk a to: „Bosko", „Her­
cules", Bauminger, Korngold i Ro- 
sen, „Rydlówka" i Goldkorn.

(Z  innych przemysłów wymienić 
należy przemysł ceramiczny; straj 
kują dwie cegielnie w Ludwinowie 
i na  Rydlówce; przemysł spożyw­
czy: stra jk  w  firmie „Ziarno"; prze 
mysi chemiczny: stra jk  w firmie 
„Spektrum "; wreszcie przemysł skó

S praw y gospodarcze
Dnia 7 b. ni. odbyło się na  Ratu­

szu Krakowskim posiedzenie Korni 
sji gospodarczej Rady m. pod prze 
wodnictwem wiceprez. m. dra Kli- 
meckiego, na  którem uchwalono 
sprzedać nowy obszar gruntów 
przy ul. Czarodziejskiej na cele bu 
dowy domów robotniczych i dla 
w yrów nania dotychczasowych• gra­
nic.

OGŁOSZENIE
Z arząd Robotniczej Spółki oszcz. 

i  pożycz, w  Przem yślu 
Spółdzielnia zare je str . z ogr. odpo­
w iedzialnością, zap rasza  r.iniejszem 
sw o ch  członków na: XXVIII. Zw y­
czajne  W alne  Zgrom adzenie, które  
odbędzie s ę  w  niedzielę dn ia  24 m a­
ja  1936 r .  o godz. 3 popoł. w  lokalu 
Z. Z. K ., Dom Robotniczy, Zasanie 

z następ , porządkiem  dziennym:
1) Zagajenie.
2 ) O dczytanie pro tokułu  z po­

p rzedniego  W alnego Z grom adzenia.
3 ) Spraw ozdanie Z arządu z czyn­

ności za  rok  1935.
4) S p raw ozdane  L u stra to ra  

Zw iązku rew izyjnego.
5) Spraw ozdanie Rady N adzorczej 

z w nioskiem  K om isji R ew izyjnej o 
udzielenie abso lu torium  Zarządowi.

6) P o d a a ł  nadwyżki.
7 ) Z m iana s ta tu tu .
8) W ybór 3 członków Rady N ad­

zorczej i zatw ierdzenie 2 członków i 
2  zastępców .

9) Oznaczenie najw yższej sumy 
k redy tu  d la  1 członka Spółdzielni.

10) Oznaczenie g ran icy  najw yższe 
go obciążenia Spółdzielni.

11) W nioski i in terpelacje.
W alne Z grom adzenie odbędzie się

bez względu n a  ilość obecnych człon­
ków.

B ilans wyłożony w lokalu K asy, ul. 
ks. Ziem iańskiego 1. 1 w godzinach 
urzędowych.

Za Radę N adzorczą i Z arząd: 
Staroniew icz A ndrzej m . p.

B itm ar Jan  m. p.

rżany: stra jk  w . fabryce Heniga.
Na prowincji strajkują dwie ce­

gielnie w  Bonarce i w  Łagiewni­
kach.

S trajki te  m ają podłoże czysto 
ekonomiczne i wszelkie twierdzenia 
pracodawców, jakoby podłoże straj 
ków było inne, są  pospolitem kłam 
stwem. Robotnik za długo był wy­
zyskiwany. P łace stały na  poziomie 
nędzy. Nic dziwnego, że wreszcie 
robotnicy powiedzieli sobie „do­
syć" i ruszyli do walki o ludzką c- 
gzystencję.

m iasta
Następnie ' Komisja uchwaliła 

wnioski dotyczące zam iany grun­
tów  gm. za grunta W ojewódzkie­
go Związku Opieki Społecznej w 
Krakowie. Zam iana powyższa na­
stępuje dla wykształcenia bloków 
budowlanych, na  których wybudo­
wane będą domy mieszkalne dla 
pomieszczenia rodzin robotniczych.

Dalej, rozpatrzono dw a plany 
zabudow ania na gruntach między 
ul. P iastow ską, Reymonta i Al. 3 
M aja, oraz na  gruntach położonych 
między ul. W iejską, Kielecką, B. 
Zaleskiego i Rymarską w  Dz. XIX.

W końcu Komisja załatw iła kilka 
spraw  drobniejszej wagi.

Z m iasta
A U TO B U SY  

DO L A SU  W OLSKIEG O.
D yrekcja  K rakow skiej M iejskiej 

Kolei E lek trycznej zaw iadam ia  pu ­
bliczność, że w  dniu 3 m a ja  b. r .  u ru ­
chomione zostały n a  sezon le tn i a u ­
tobusy  do L asu  W olskiego. A utobusy 
kursow ać będą  w  pogodne niedziele 
i  św ię ta  z p rzystanku  p rzy  ul. S t ra ­
szewskiego. Cena b ile tu  pow rotnego 
w ynosi zł. 1.

W  dnie  pow szednie dostarczane 
będą autobusy wycieczkom n a  up rze ­
dnie zamów ienie ustne , lub  telefo­
niczne, lecz n ie  później, n iż  jeden 
dzień naprzód.

W ST R Z Y M A N IE  A U TO B U SU  
DO PRO KO CIM IA .

D yrekcja  K rakow skiej M iejskiej 
Kolei E lek trycznej zaw iadam ia pu ­
bliczność, że z dniem  7 m a ja  b. r. 
spowodu przebudow y drogi n a  od­
cinku ul. W ielicka —  Prokocim  zo- 
s ta je  w strzym any ru ch  autobusow y 
aż do odw ołania.

SOBOTA, 9. m a ja
6.30 A udycja  poranna. 6.50 Sław ­

ne głosy  (p ł.) . 7.20 D zień, poranny.
7.30 P a rę  inform acyj. 7.40 M uzyka 
popu la rna  z p ły t. 8.00 A udycja  dla 
szkół i  audycja  d la  poborowych. 11.57 
S ygnał czasu, he jnał. 12.03 Dziennik 
południow y. 12.15 P iosenki żołnier­
skie z p ły t. 12.25 „Kiedy kw itną  fioł­
k i"  koncert w  wyk. M ałej O rk. P. R. 
pod dyr. Z. G órzyńskiego. 13.15 P ro -  
ko fieff-S traw ińsk i (p ły ty ) . 14.05 Pie­
śni majow e z w ieży M arjaekiej. 14.30 
A ng-elska  sobota (p ły ty). 15.00 „M a­
tk a  Chinka" obrazek  obyczajow y z 
powieści „Spowiedź C hinki" P ea rl 
Buck. 15.15 N asz handel m orski i 
p rzeg ląd  giełdowy. 15.30 K oncert w 
wyk. k w art, salonowego Rozgłośni 
K rakow skiej (n a  w szystk ie  rozgłoś­
n ie ). 16.00 Leikcja francusk iego , lekt.
L . R oąuigny. 16.15 Aud. d la  dzieci; 
„ T rzy  m ałe  św inki". 16.45 „C ała Pol 
ska  śpiew a" aud. prow adzi p rof. Br. 
Rutkow ski. 17.00 T ransm . nabożeń­
stw a  M ajow ego z kość. N . M. P . z 
W elk ich  P ieka r. 17.50 „ Jak  rozpo­
cząć pracę  k u ltu ra ln ą" , pog. w ygł. K. 
M ążyński. 18.00 K oncert solistów  w 
wyk. N . P ad lew skiej ( fo rt.)  i M. Su- 
mnickiego (śp iew ). 18.40 „Z życia li­
te racko -ku ltu ra lnego"  opracu je  dr. 
A. B ar. 18.50 C hw ilka społeczna. — 
18.55 Caruso (p ły ty ). 19.00 „M odlit­
w a przed  św 'tem “ (kassydy  m aure ­
ta ń sk ie ), recy t. S. K iljan . 19.10 P ro ­
g ram  n a  dzień następny . 19.20 Kon­
c e r t reklam ow y. 19.35 L okalne wiad. 
sportow e. 19.39 W iad. sport. 19.45 
P ogadanka a k tualna . 20.00 Mozajka 
m uzvczna. 20.45 D zień. W ieczorny 
i „Obrazki z Po lsk i w spółczesnej" 
21.00 „ W in o  — m iłe m iasto"  T . Ło- 
palew skiego. 21.30 „W esoła Syrena" 
w opr. M. H em ara. 23.00 W iad. m e t 
i m uzyka taneczna.

Historie dnia
CO, G D ZIE , KOM U i KOGO?

„Kawaler z  r6żą“. P io tr  B r  aa 
sk rad ł z ogrodu F . H offm ana  przy  
ul. M oniuszki 18 róże, w artośc i 30 
zł., schował je  w  now obudującym  
się domu p rzy  u l. Brodowicza. O rga  
n a  po lic ji, zawiadomione przez świad 
ków, u ję ły  jed n ak  niezwłocznie zło­
dzieja. Róże odebrano i zwrócono 
w łaścicielowi.

Kradzież manufaktury. Skradziono 
ze sklepu m anufak turow ego d-ra  K. 
L ustbadera  przy  pl. D om inikańskim  
2, różne m a te r ja ły , n ieusta lonej na- 
raz ie  w artości.

Ubranie razem z zegarkiem.. 
Z m iezkania  S. R o thsteina  p rzy  ul. 
D ie tla  19, skradziono garderobę męs’ 
k ą  i zegarek  z łoty am erykański.

Rozpacz z  tą bielizną! Skradziono 
przez  o tw arte  okno z m ieszkania B. 
B ra tta  p rzy  u l. Jakóba  8 kosz b ie­
lizny, w arto śc i 660 zł.

N IE D Z IE L A , 10 m aja.
9. A udycja  poranna . 10. Nabożeń­

stw o z okazji 18-ej rocznicy bitw y 
pod Kaniowem. 10.55 P ły ty . 11.25. 
„Pod b an d erą  s ta tk u  „B ato ry" . 11.57 
S ygnał czasu. 12.03 P rzeg ląd  te a tra l 
ny. 12.15 Po ranek  muzyczny. 14. 
K oncert. 14.20 Pły ty . 15. O dczyt p. 
t . :  „W łosy, ich p ie lęgnacja  i  choro­
by " . 15.15 P ieśn i m ajow e. 15.25. 
„ P rzygoda  w  S ien ie" . 15.35 Piosenki 
ludowe. 15.45 „L etn ie  odżywianie in ­
w en tarza " . 16. H ejże  do m azu ra! 
16.15 M elodje operetek. 16.55 T e a tr  
W yobraźni: „ Iry d jo n " . 17.45 „Co 
czy tać?" 18. „Podw ieczorek przy  
m ikrofonie". 20. F ra g m en t koncertu. 
21. N a  wesołej fa li  lw ow skiej. 21.30 
„U rlop n a  w odzie". 21.45 W iadomo­

ś c i  sportow e. 22.10 K oncert. 23.05. 
! P ły ty .

Zwycięstwo strajkowe
Trw ający od kilku dni strajk 

okupacyjny w  fabryce obuw ia He­
niga został w  dniu 8 b. m. zakoń­
czony zwycięstwem.

Strajk okupacyjny 
w pralni

Dnia 8 b. m. wybuchł strajk 
okupacyjny w  pralni i farbiarni 
„Tęcza" w  Krakowie (Czarnowiej 
ska 72) spowodu odrzucenia żąda­
nia podwyżki płac.

Strajkuje 35 osób.

Dyżury lekarzy
Dnia 9 maja nos:

D r. Tochowicz Leon, K arm elicka  9, 
te l. 177-37.

D r. K u rz  Zygm unt, Sandom ier­
ska  5, te l. 116-40.

D r. T epper A rnold, K alw ary jska  7, 
tel. 134-52.

D r. N ow ak T adeusz, Józefitów  21.

Ostrzeżenie
W ydawnictwo „Krajowid", po­

zostające pod patronatem  Związ­
ku Zaw. Pracowników Umysło­
wych przestrzega publiczność 
przed rozsiewanemi przez nieucz­
ciwych akwizytorów konkurencyj­
nych wyda v dctw  uwłaczającemi 
wiadomościami.

STAN POGODY w|g PIMA
P rzebieg  pogody przew idyw any do 

południa dn. 9  m a ja : Pogoda słone­
czna o zachm urzeniu um iarkow a- 
nem. Ciepło. Słabnące w ia try  połud­
niowo. -  wschodnie.

Ś w ięto  1 go M aja  „Bundu”  i Żyd. K I. Z w . Zaw .
w  K r a k o w ie

Święto robotnicze w żydowskiej 
dzielnicy m ia s ta  K rakow a  —  podo­
bnie  ja k  w  całem  m ieście —  m iało 
przebieg im ponujący . 9 W szystkie 
przedsięb iorstw a w iększe i m niejsze 
oraz  w arsz ta ty , gdzie  za trudn ien i są  
robotnicy żydowscy, by ły  nieczynne. 
Z am knięte były rów nież  w szystkie 
sklepy i b iu ra .

Cała  żydowska k la sa  robotnicza, 
zorganizow ana pod sz tan d a ram i Bun 
du, odbyła w  dniu  1 m a ja  w ielkie 
Zgromadzenie ludow e w sa li T ea tru  
Żydowskiego • w K rakow ie  p rzy  u licy 
B ocheńskiej 7.

P rzem aw iali tow . F e in e r, F isch- 
g rund , K ohn, oraz  im . żyd. młodzie­
ży rob . tow . T ennenbaum  i Soski.

Z  uw agi n a  przepełn ien ie  w  sali 
odbyło się równocześnie w podwórzu 
drug ie  m asow e zgrom adzenie, —  n a  
k tó rem  przem aw iał tow . Schmerlowic

Przem ów ienia referen tów  były  
przy jm ow ane grom kiem i oklaskam i. 
Przedłożone rezolucje uchw alone je ­
dnomyślnie.

P o  zgrom adzeniu u fo rm ow ał się 
pochód, w  k tó rym  w zięły udział o r­
gan izacje  zawodowe, ja k  kraw cy, 
piekarze  (dw a oddziały),, m alarze, 
handlow cy, skórzan i, organ izacje  
„Bundu", sportow a o rgan izac ja  M ło­
dzieży 1 „ C ukunft"  (P rzyszłość) i 
„Skifu".

Pochód, w  k tórym  niesiono 52 
sz tan d a ry  i  tr a n s p a re n ty , ze s z tan ­
darem  Bundu n a  czele, liczył p rze ­
szło 2.000 osób i w śród śpiew ów  pie 
śn i robotniczych przeszedł ulicam i: 
Bocheńską, W olnicą, K rakow ską, 
Stradom iem , G rodzką, P l. W . W szy 
stkich św ię tych  i S traszew skiego,—  
gdzie połączył się z potężnym  pocho 
dem tow arzyszów  polskich, z dążają ­
cych do p l. Jabłonow skich.

T u  —  n a  p lacu  Jabłonow skich — 
odbyli robotn icy  żydowscy z robotni 
kam i polskimi w spólne zgrom adze­
nie, przyczem  im . „Bundu”  zasiadał 
w  prezydjum  tegoż tow . F e in e r, zaś 
przem aw iał tow . Schreiber, poczem 
w  łącznym  pochodzie dem onstrow ali 
robotnicy żydowscy w spólnie z robot 
nikam i polskimi.

»*
Osobno odbyła m asow e 1 m ajow e 

zgrom adzenie publiczne żyd. mło­
dzież robotnicza w  sa li p rzy  u l. D aj 
w ór 3, gdzie referow ał tow . M aks 
A leksandrow icz i  inn i.

W ieczorem o godz. 8-m ej odbyła 
się w  sa li żyd . T ea tru  uroczysta  a- 
k adem ja  1-seo m ajow a. W  prezyd­
jum  zasiedli tow . F e in e r, Schreiber, 
F isschg rund  i M. A leksandrow icz, o 
raz  tow . d r. B. D robner i  Lech. P i­
w ow ar.

Tow. F e in e r  o tw orzył akadem ję-— 
w ita jąc  serdecznie p rzedstaw icieli 
b ra tn ich  o rgan izacy j, poczem im. 
Bundu  przem aw iał tow . M. A leksan 
drowicz im . O. K . R . P P S . tow . dr. 
D robner, w końcu tow . Lech Piwo­
w ar.

P o  przem ów ieniach odbyła się 
część a rtys tyczna.

R e p e r tu a r
T E A TR  IM. J . SŁOW ACKIEGO

Sobota, 9.V : „Dożywocie".
Niedz., 10.V, g. 3.30 pop .: „W iel­

k i F ry d e ry k " , wiecz. „Dożywocie" 
(pożegnalny w ystęp  L . Solskiego).

A D A  SA R I—E U G E N JU S Z  MOS­
SA K O W SK I —  A DAM  DOBOSZ, 
n a s i św ietni a rty śc i w y s tą p ią  w 
K rakow ie  w  operze  R oss in iego  „Cy 
ru lik  Sew ilski", w  poniedziałek dn. 
18 b. m . w  te a trz e  m ie jsk im  im . 

J .  Słowackiego.
W Y S T Ę P Y  H A N K I O RDONÓW ­

N Y  i  IGO SY M A  w  „B A G A T E L I" . 
W  sobotę 2 p rze d sta w ien ia :: o  godz. 
7  5 9.15 wiecz. B ilety  po cenach zn i­
żonych od zł. 1 do zł. 2  sp rzedaje  k a ­
sa  „ B aga te li"  od godz. 11— 1 przed  
pół. i  od 4— 9 wieczorem.

K O N C E R T  SY M FO N IC Z N Y  F IL - 
H A R M O N JI K R A K O W S K IE J ju tro . 
D yry g u je  znakom ity  kapelm istrz  Zbi 
gniew  D ymmek, jako  so lis ta  w ystąp i 
p ia n is ta  B rachocki. B ile ty  do nab y ­
cia w  kasie  S ta reg o  T ea tru .

Co orają w kinoteatrach
A D R IA : „Potępieniec”.
A PO L L O : „D zisiepsze czasy".
A T L A N T IC : „Z a  grzechy".
C A P IT O L : „N iedokończona sym ­

fo n ia" .
PR O M IE Ń : „T u ra n d o t" .
S T E L L A : „ P e p i"  i  „Szalony cow­

boy".
ŚW IT : „B ohaterow ie  Syb iru" .
SZ T U K A : „D zisiejsze czasy".
U C IE C H A : „Panienka z P o s te  Re­

sta n te " .
W AN D A : „Caliente —  m iasto  m i­

łości".

Postulaty bezrobotnych 
z Mysłowic i Szopienic

W i a d o m o ś c i  r o ż n e

Jak wiadomo, gminy na podsta­
wie zaleceń z góry zaprowadziły 
odpracowanie przez bezrobotnych 
zapomóg, otrzymanych z gminy. 
Zarządzenie to wywołało wiele 
rozgoryczenia pomiędzy bezrobot­
nymi, którzy musieli nietylko od­
pracow ać żebraczy zasiłek, ale w 
dodatku niszczyć swoje ostatnie 
ubrania. W  niektórych gminach 
kazano bezrobotnym pracować na 
w et zimą podczas mrozów. Obec­
nie do łnagają się bezrobotni znie­
sienia tego zarządzenia i nie chcą

Echa pogrzebu pow stańca Z ielińsk iego
w Kochłowicach

Przed kilku dniami donosiliśmy 
o. pogrzebie Zielińskiego z Koch- 
łowic, który podczas ostatnich wy 
borów „sanacyjnych" do rady 
gminnej w  roku 1930 zastrzelił ro­
botnika, tow. Józefiaka. Zbrodnia 
ta  uszła Zielińskiemu bezkarnie. 
W  kwietniu b. r. zm arł Zieliński. 
W  związku z jego  śmiercią zgło­
sił radny Żymła do U rzędu Gmin­
nego wniosek, by urządzić Zieliń­
skiemu pogrzeb na koszt gminy.

W niosek ten nie znalazł jednak 
wymaganej ilości podpisów, wobec 
czego nie został też przez naczel­
n ika gminy przeczytany na posie­
dzeniu żałobńem. Ponieważ po 
Kochłowicach rozeszły się pogłos­
ki o takim  wniosku, zjawili się na 
posiedzeniu żałobńem także radni 
PPS., aby zaprostow ać przeciw u- 
chwaleniu tego wniosku. Okazało

się to jednak zbyteczne, ponieważ 
naczelnik gminy wniosku tego nie 
przedłożył do uchwaienia. Tak się 
przedstaw ia przebieg zebrania ża­
łobnego ,co uzupełniamy n i  pod­
staw ie ostatnich wiadomości z Ko 
chłowic. Zatem jeszcze raz  pod­
kreślamy, że Rada Gminna nie u- 
chwaliła żadnego wniosku, ponie­
waż wniosku takiego nie było w 
Radzie-

R e p e r tu a r
T E A TR  PO LSKI.

Sobota, dn ia  9  m a ja  „ In try g a  i m i­
łość" d la  szkół o  godz. 15.30.

Sobota dn- 9 m a ja  „Rozkoszna 
dziew czyna" o godz. 20-ej.

N iedziela 10. m a ja  —  „Pow rót M a­
m y "  o godz. 16 -ej; „Rozkoszna dziew 
czyna" o godz. 20-ej.

K R O N I K A  S L Ą S R A
Jak b. druh z ZZP o k ra d a ł bezrobotnych

odpracować marnych zasiłków 
gminnych.

Onegdaj wezwał Urząd Gminny 
w Szopienicach bezrobotnych do 
odpracow ania zasiłków. Bezrobot­
ni wysłali jedak  do naczelnika 
gminy dr. Michny delegację, która 
prosiła o zwolnienie ich z tej przy 
musowej prący. Naczelnik gminy 
zakomunikował bezrobotnym, że w 
tej kwestji zwróci się do władz 
przełożonych. Takie same w ypad­
ki nastąpiły  w  Mysłowicach, gdzie 
również bezrobotni dom agają się 
zniesienia przymusowej pracy.

Sąd Okręgowy w  Chorzowie roz 
patryw ał spraw ę Juljusza Grzą- 
dzieia i M aksym iijana Kocika, by­
łych urzędników Miejskiego Ko­
mitetu Lokalnego Funduszu Fracy 
w Chorzowie, którym akt oskar­
żenia zarzuca, że w  latach 1932— 
35 w celu osiągnięcia korzyści ma 
jątkow ej nadużyw ali swej władzy 
na szkodę wielutysięcznej armji 
bezrobotnych.

Mianowicie oskarżony Grządziel 
będąc kierownikiem .Miejskiego 
Komitetu Lokalnego Funduszu 
Pracy  w  Chorzowie, przywłaszczył 
sobie powierzone mienie w wyso­
kości 1265,75 zł., dysponując tą 
sumą jak  w łasną —  kwotę 54 zł., 
stanow iącą własność komitetu, a 
pochodzącą ze zwrotu pożyczki 
przez Pateroka ,dalej 212 zł. z po­
trąceń .dokonanych na bezrobot­
nych. D la pokrycia kosztów wy­
cieczki do Czechsłowacji, urzą­
dzonej przez założone przez Grz. 
Towarzystwo miłośników muzyki 
i sztuki „Anhelii", przywłaszczył 
sobie kwotę 999 zł., otrzym aną ze 
zwrotu zaliczek .udzielonych bez­
robotnym. Powyższe towarzystwo 
nie miało nic wspólnego z Komi­
tetem Funduszu Pracy  i finanso­
wane było ze zwrotów zaliczek, 
o raz nałożonych na urzędników 
grzywien za spóźnienie się do słu­
żby etc.

Grosz publiczny, przeznaczony 
d la  o tarcia łez bezrobotnym, prze­
hulano na zabaw ach i wyciecz­
kach, urządzanych do pobliskich 
okolic. Również „pan  kierownik" 
Grządziel b rał się do podrabiania 
i przerabiania dokumentów, dając 
siostrze Mamercie, kierowniczce 

kuchni miejskiej, do podpisania

asygnatę in blanco odpow iadają­
cą kwocie 110 zł., którą następnie 
zmienił w delikatny sposób na 610 
zł., choć siostra MarncHa tej su­
my nie otrzymała.

W  księgach rozrachunkowych 
przeprowadził on również pewne 
manipulacyjki. Listy w ypłat na 55 
zi. przerobił na  595 zł. w ten spo­
sób, że uprzednio dał listy in blan­
co do podpisu bezrobotnym; ci, je ­
dnak żadnych pieniędzy nie otrzy­
mali ,a  jako „ekwiwalent" p. Grz. 
dał im po kromce chleba. Zakupił 
on również m aszynę do szycia w 
firmie Singer za cenę 7 3 / zł., w 
księgach zaś stw ierdzono o 477 
zł. więcej, k tórą  to  różnicę sobie 
przywłaszczył. Do m agistratu m. 
Chorzowa przesłał do wypłacenia 
asygnaty .załączając siarę  listy 
nłatnicze ,na co otrzymał 1845 zł. 
Piekarzom w  Chorzowie sprzedał 
należące się bezrobotnym 150 v ór 
ków mąki z Wojewódzkiego Fun­
duszu Pracy i to za 2.340 zł. Pie­
niądze te oczywiście „wsiąkły".

Oskarżony Kocik, będąc kasje­
rem, przywłaszczył sobie podjęte 
do w ypłaty dla bezrobotnych pie­
niądze w  kwocie 540 zł.

Oskarżony Grządziel do winy 
się nie przyznał, twierdząc, że 
żadnego sprzeniewierzenia się nie 
dopuścił .tylko odnośne sumy spo- 
trzebował na pokrycie niedoborów 
jakie pow stały zpowodu zaginię­
cia 70.000 worków.

P . Grządziel był działaczem 
ZZP i NPR. Jako taki gromił na 
zebraniach tych organizacyj so­
cjalistów. Ten sam „druh" siedzi 
teraz na  ławie oskarżonych jako 
defraudant groszy bezrobotnych.

W  środę popołudniu o godz. 
17-ej doszło do zajścia, które za­
kończyło się pobiciem 24-letniej 
Jadw igi Kibel, bezrobotnej służą­
cej z P iekar Śląskich. Dosiadł się 
do niej na ław kę niejaki Kubica, 
którego znała z w idzenia, i po 
przedstawieniu jej jakiejś mętnej 
propozycji, w obec odmowy, ude­
rzył ją kilka razy w  skroń, mając 
przypuszczalnie coś w ręce, tak, 
że upadła na traw nik i straciła 
przytomność. W ezw any policjant 
zajął się zemdloną: po doprow a­
dzeniu do przytomności spisał 
protokół,’ polecając ją  odwieźć do 
szpitala miejskiego, skąd po opa­
trunku i pow rotu do sił została 
zwolniona na kurację domową.

(AJS.)

W Sądzie Okręgowym w  Kato­
wicach zakończył się przerwany 
w  ub. tygodniu w  związku z w e­
zwaniem dalszych św iadków  pro­
ces przeciwko Janow i Koźmiń­
skiemu z Będzina, obwinionemu o

Życie' robotnicze
Z E BRA N IA  C. Z. G. 

w  niedzielę dn i 10. m aja  r . b. 
M urcki —  o godz. 16-ej w  sakole 

re fe ren t przybędzie.
Zawodzie —  o godz. 10-ej w  Domu 

Ludow ym, re fe ren t przybędzie. 
ZEBRA N IA  INW A LID Ó W  
dnia  9 m a ja  r . b. (sobota) 

K łodnica: o godz. 3 -cie j u  K rz ą ­
ta ły .  R ef. tow . M arek.

dnialO  m a ja  r . b.
K osztow y i B rzezinka: o  godz. 3-ej 

u  M achy. Ref. tow . M arek.
Żory : o  godz. 12 -e j u  Siem ianow ­

skiego. R ef. tow . K rzyw oó.

dokonanie zamachu bombowego 
w dniu 7 m arca b. r. na  biura w y­
daw nictw a „Polski Zachodniej" w 
Katowicach. Sąd, po przesłucha­
niu świadków i przemówieniach 
prokuratora i obrońcy, w ydał w y­
rok, skazujący Koźmińskiego na  1 
i pół roku więzienia z pozostaw ie­
niem praw obywatelskich.

*#
Na kop. „Jow isz" w  W ojkow i­

cach Komornych zw ały w ęgla za­
sypały robotnika Jana Lisika, k tó ­
ry  doznał ciężkich obrażeń. Ofia­
rę wypadku przewieziono do 
szpitala.

***
Strajk robotników, zatrudnio­

nych przy zakładaniu rurociągu 
na drodze od  H ajduk do Nowej 
W si, zakończył się i robotnicy 
przystąpili do pracy, a spraw ę 
swych żądań zarobkow ych skie­
rowali na inspekcji pracy.

Radio śląskie
SOBOTA, 9. m a ja  r . b.

6.30 Pieśń  po ran n a  o raz  g im na­
styka . 6.50 P o  dwie piosenki. 7.20 
D ze n n ik  poranny . 12.03 D ziennik po 
łudniowy. 12.15 J a k  zarażam y  się 
g ruźlicą  i  w  ja k i sposób należy  tem u 
zapobiec? 12.25 K iedy kw itną  fijo łk i, 
koncert. 13.10 Chw ilka gospodarstw a 
domowego. 13.15 M uzyka lekka  i t a ­
neczna. 13.30 L ekcja  języ k a  polskie­
go. 14.30 D la  każdego coś s ię  z n a j­
dzie (p ły ty ) . 15.00 M atka  Chinka — 
obrazek  obyczajow y z powieści. 15.30 
K oncert. 16.00 L ekcja  języka  fra n cu ­
skiego. 16.15 A udycja  d la  dzieci p .t. 
„T rzy  m ałe św inki". 16.45 C ała P o l-  

. ska  śpiew a. 18.00 K oncert solistów . 
, 18.40 S k rzynka d la  dzieci. 18.55 „A 
k ap ela  rżn ie  od ucha". 20.00 M ozaika 
m uzyczna. 20.45 D ziennik wieczorny. 
21.00 A udycja d la  Polaków  z ag ran i­
cą: „W ilno —  m iłe m iasto ’.* 21.30 
W esoła Syrena. 22.00 K oncert sym ­
foniczny. 23.05 M uzyka taneczna.

.^Odpowiedzialny redaktor: Stanisław Niejnyski Orukarnia Sp. Naki.-Wydawnir.zej „Robotnik**, W arszawa, Warcoka


